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ORGAN WK i ŁK POL\SKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
ROK II (V) , SRODA 6 KWIETNIA 1949 ROKU. Nr. 95 (1469) 

Partia poniesie hasła 1-Majowe 
:-~ do mili0'10wych ·rzesz ludu polskiego 
· Niespełna miesiąc dzieli I skupiają się wszystkie p->stę- tia zmobilizuje masy do wal- I sowym te formy pracy zosta-
nas od 1-go Maja. powe i patriotyczne wal"stwy ki z wszelkimi przejawami ly zapoczątkowane. Posługiwa 

Tegoroczny - piąty w Od- społeczeństwa, że rozwija się działalności wroga klasowego, Io się nimi tysiące agitatorów 
rodzonej Polsce Ludowej i pogłębia sojusz rob\Jtniczo- usiłującego wywołać zamęt i PZPR-owców. 
1-szy Maj będzie demonstra- chłopski, przybierając nowe. panikę wojenną. Doświadczenia te winny być 
cją naszej wzrastającej i wyższe formy bezpośredniej By tegoroczny 1-szy Maj wykp~zyst:i-ne · w. ka;mpanii 
wzma.cniającej się sił~" łączności politycmej, gospotl.i.r wypadł jak najbardziej impo- 1-~aJo":eJ. Orga?~zacJe, par-

Podżegacze wojenni przy pracy 

Siłę .tę potęguje fakt, że te- czej, kulturalnej i teclmirznej nująco, by stal się radosnym tyJn~ ~mny mob1hzowac r~­
gorocz.ne swe święto klasa ro fabryk ze wsią. przeglądem naszych zdobyczy bot?1kow ~o dalszego roz~1-
botnicza obchodzić będzie zje Toteż w tym roku Swtęto i osiągnięć, by stal się milio- Jama wspol~awodnictwa p1a­
dnoczona polityc_znie . pod Klasy Robotniczej obchodzone nową demonstracją wielkiej cy, d~ podeJmo~ania zobowlą 
sztandarami jedneJ, partii - będzie nie tylko, jako i?j świę konsolidacji narodu polskiego zań_ p1erwszomaJowyeh i czu­
przewodniej siły panst"'.a. i, ~a. to. Tegoroczny 1 MaJ będzie i olbrzymiej siły, jaką repre- wac nad ich "'?'konaniem, 

rodu pols}dego ::- Polsk1eł ZJ~ miał charakter święta. agólno- zen tuje ta konsolidacja, par- We ~szystk1.ch zakłada~h N owy rząd Wo I n e 1· Grec 1· 1· 
dnoczoneJ Partu RobotmczeJ. narodowego i ogólnopaństwo- tia musi dołożyć wszelkich p~aey, i!1stytueJ_ach ł wsiach 

Siłę tę potęguje świado- wego. starań, musi uruchomić cały w1!1ny się od~yc zebran_ia. par 
mość i poc~ucie przynalf':tno- Wezmą w nim udział: t>ra- swój aktyw, wszystkich swych tYJne. na ktorych. om.owiime Paryż (PAP) Agencja mierem z ramienia . partii komu 
ści do wielkiego Obozu Poko- cująey chłopi, organizacje mlo członków do wzmożonej pracy będ_ą ha~ła 1 ~ada~a pierwszo Elefteri Ellada ogłosiła listę nistycznej Janis Joanides, tekę 
ju, Demokracji i Socjalizmu dzieżowe, młodzież szkolna. politycznej i organizacyjnej. ma;JoweJ mobilizacji mas pra członków nowego tymczasowe- ministra spraw zagranicznych 

Z · k" m Rad 1·eck"1m na kobiety 1·11· e W k n·· 1 M · · · cuJąeych. go, rz~du demokratycznego w obJ·ąt Petros Roussos, zaś tek„ ze wiąz 1e z - m onowP. rzf'sz . ampa 11 - • aJO:VeJ n~e Fala zobowiązań pierwszo- „ • 
czele. Obozu, .który zdobywa ludu polskiego miast i wsi, moze zabraknąc zadne„o majowych, która w odpowie- Grecji, w skład którego weszli ministra spraw wojskowych _, 
coraz większą przewagę nad demonstrują<'ego swe przywi~\ PZJ:".R-o.wca. Po?stawowe or- dzi na apel huty „Kościu~z- przedstawiciele partii komunisty generał Dymitros Vlantas. 
światem imperializmu, kryzy- zanie i poparcie dla władzy gamzac.ie party.in~ w za~ła- ko" objęła ealy kra.i, wska- cznej, partii agrarnej, generał- • * • 
su i podżegaczy woj1>nnv<'h, ludowej, Będzie to święto lu- d~ch pracy . c~y ms~~uc.ia.ch zuje, jak bliskie są sercu lu- nej konfederacji pracy i innych Paryż (PAP) Agencja Elefte· 
nad światem agresywnych du pragnącego calkowitt>go v.:nm~ wydz~eltc ~~osrod sie- drl prac:v basfa ś"i~ła robot- demokratycznych organizacj' ri Ellada komunikuje, że sekre 
unów wojennych, w rodzaju spokoju i poszanowania l:ldu b i.e . Jak !1aJllczme3sze. gru~y niczego,· wysunięte przez na- g re ckich. tan: generalny Komunistycznej 
paktu atlantyckiego. demokratyrznego oraz pokojo- u;;wiadom1onvch p~htycz;i1e szą partię. Daje to pewność, Premi~rem tymczasowego Partii Grecji Nikos Zachar:a. 

Siłę tę potęguje wzrost Ś\\ ia wej realizacji polityki Rządu towa:zyszy, g.rupy ag1tato;ow, że nadchodzący l-szy Maj bę rządu demokratycznego z~tal des mianowany został przewod­
domości i aktywności klasy we wszystkich dziedzinach iy z ~torych kazdy praco:vac bę dzi tak wspaniały jak nigdy Dymitros Partsalides, sekretarz I niczącym Najwyższej Rady Wo 
robotniczej i mas ludowych. cia państwowego. dz1e nad doprowadzeniem h;i. d t~ ' generalny EAM-u, zaś wicepre jennej. 

~~~n~~~~~~ ~m~~$~~i~~~~w~~~doświa •
0

~-·-----------~--------------------------
ny ~t.osunek do. pracy l wła- cy klasy robotniczej, walka o domości określonej liczby be~ b k I k h 
SDOSCI ~połeczneJ, ruch _wspoł- trwały pokój, o wzmocnie11ie partyjnych współtowarzyszy Czyn P1·erwszoma1·owy ro otn1· o' w po s 1'c 
zaw~_mct~a pra.cr, ktnry ob- bezpieczeństwa i siły naszego pracy, czy sąsiadów. Praca ta 
Jął _Juz blisko _milion. pracow- państwa. walka 0 przedtermi może być prowadzona zarów-
nikow 1 zrodził. ~ys1ące no- nowe w:vkonanie planu 3.1et- no indywidualnie, jak i gru- Fabryki, zespoły i przo<Jownicy pracy godnie uczczą 
wych przodown1kow P_racy, .u- niego. o pogłębienie sojuszu powo. M" d d S • p • p k · 
talentowanych orgamza~orow robotniczo-chłopskiego, walka Chodzi 0 to, by każdy akty- Ję zynaro OWe w1ęto racy I O OJU 
pr~d~tkcji, bę~ący.ch ostoJ~ roz o zdobycie całego młodego po wista partyjny, jak najściślej W całym kraju klasa robot- qukcyjny w 118 procentach i I w 110 proc. i dać 73 proc. pd 
wiJaJących su: meustanme w kolenia dla idei budownictwa wiązał się z bezpartyjnymi, nicza przystępuje do Czynu podnieść primę do 72 procent. my. 
naszej ~ospod~ree narodowej socjalistycznego - oto zasad- wnikał w ich bolączki, uczył Pierwszomajowego, którym Tkaczka Franciszka Czupry­
r.le~entow socJali~mu. . nicze hasła, z Jakimi pójdr.ie się na gruncie spraw i zagad- pragnie uczcić swe święto. jak, pracująca na 12 kro~ 

Silę. tę potęguJą głę~ok~e nasza partia do mas w kam- nień związanych z codzien- Łódzkie fabryki włókienni- snach oświadczyła: „Przyrze-
Tow. 

PZPB Nr 3 
Józefa Szewczykowa. 

łl~z«:m1any, ~a.kle .. dokonuJ}\ się pa.nil I-Majowej. nym życiem mas, wyjaśniać cze postanawiają także god- kam wytężyć wszystkie siły, 
ws~od i?t~bg~ncJ1 pracuJą<'~J, Przygotowania do 1-go Ma- głęboko, zrozumiale i przeko- nie uczcić Pierwszomajowe aby Jak na.jgodniej uczcić na­
kt~ra.. w1ąze su~ coraz bardzieJ ja przejdą pod znakiem wiei- nywująco słuszną politykę na Swięto Pracy i Kongres Po- sze robotnicze Swięto Pracy. 
z zy~1em mas _ludowy_ch. Po- kiej kampanii politycznej, w szej partii, zwalczać i obalać koju. W tym celu podejmują W bieżącym miesiącu plan 
łęiru,Je Ją fakt, ze wokoł klasy czasie której partia poniesie perfidną. kłamliwą plotkę i zobowiązania, które przyspo- produkcyjny wykonam w 119 
robotniczej i jej awangardy głęboko w masy wytyczne na propagandę 'WToga. rzą Państwu więcej tkanin proc.". Młoda ZMP-ówka Mi-

szej polityki wewnętrzne.i i za Taka forma pracy agitacyj najlepszego gatunku. rosława Jarosik, tkaczka na 

Dlaczego 
.Trygve Lie 

milczy? 

granicznej, zbilansuje nas~ nej pomoże naszemu aktywa- 12 krosnach zobowiązuje się 
osiągnięcia na. polu gospodar- wi w znalezieniu właściwych PZPB Nr 1 wYkonać swój plan w 120 
czym, kulturalnym i oświato- sposobów wyjaśnienia marksi W PZPB• Nr 1 z konkret- proc. „z największą troską 
wym, wyjaśni perspektywy na zmu - leninizmu szerokim nymi zobowiązaniami wystą- będę starać się o wysoką ja­
szego r«>zwoju ku ustrojowi so rzeszom pracujących, przyczy- pił w Nowej .Tkalni zespół to kość swojej produkcji ł chcę 
cjalistyeznemu, w którym nie ni się do jeszcze większP.go warzyszki Józefy Sewerynia- osiągnąć 73 proc. primy", 

~=e był to zbieg okoliczności, będzie wyzysku człowieka podniesienia roli partii w po- kowej oraz tow. Florentyny Organizacja ZMP przy 
że pcdp1sanie pak lu atlantyck'e przez człowieka, w którym budzaniu twórczej inicjatywy Wierszeń. Zespoły te postano-1 PZPB Nr 1 w ramach zobo­
go qclhyło się w przeddz:eń będzie rósł dobrobyt i szczę- mas. wiły w ciągu miesiąca kwiet- wiązań 1-Majowych postano­
otwarcia sesji Zgromad1;in!a1ś_1_iw_e_ż_y_e_ie_1_u_d_z_i_p_r_a_e_y_._P_a_r_-__ w_wi_·e_1_k_im __ c_z.;yn;,_i_e_'_~~...;g;;.r_e_-_n_i_a_w..;y;.k_o_n_a_c_· _s_w_ó.;.j_p;...la_n_p.;.ro_-_wi_ł_a_:_w __ t_k_a_iru_·_wy_k_on_ać--p-la_n 
Ogóinego N. z .. był to przemy 
ś!:i:e wyreżyserowany trick, 
aby umniejszyć autorytet Drga 
nizacji Narodów Zjednoczonych 
i pr7.eciwstawić jej atlantyck: 
kiub amerykai"iskich satelitów 

We wszyslldch krajach de­
mrikratycznyi:h. a nawet p3ń· 
s'wa:h atlantyckich rządzo­
nych przez kola reakcyjne, ma 
sy lu:lowe podniosły swój ę-los 
w obronie pokoju i przeciw za 
ma~hom na o~z. 

Wiemy też, że stanowisko to 
padzielają nawet najwyższe ~ 
la 0:-.JZ. że tego samego zdan•<:i 
jest sekretarz generalny dr 
Trygve Lie. Nie jest tajemn!cą . 
ie w „zamkniętym gronie" p. 
Trygve Lie „pozwolił sobie" ~a 
ostrą krytykę paktu atlanlyck:e 
go. oświadczając wyraźnie i 
bez ogródek, że pakt godzi w 
samo . istnienie o~ z i, że wi. 
nę · za obecny stan sytuacji mi~ 
dzynarodowej ponosi wylą::znie 
rząd Stanów .zjednoczonych. 
Powtarzamy, że opinię tę wy­
powiadają p. Trygve Lie i inn; 
wysocy dygnitarze ONZ n'.e 
pU'blicznie, lecz w zamkniętym 

Nota rządu .ZSRR do patistw zachodnich 
protestująca przeciw nielegalne; zmianie zachodniej granicy Niemiec 

re sprawują władzę zwierzch­
nią w Niemczech. 

W zwi ązku z powyższym 
rząd radziecki uważa za konie­
czne zakomunikować rządom 
Wielkiej Brytanii i Francjl, ii 

uważa zmiany terytorialne, 
pt zeprowadzoM przez rządy na 
zachodniej granicy Niemiec, za 
r.ielegalne i sprzeczne z „De­
klaracją o pokonaniu Niemiec" 
z 5 czerwca 1945 r. 

Analogiczne noty przesłane 
zostaly przez ambasadorów 
Z~RR w Waszyngtonie i w Pa 
ryżu ministrom spraw zagrani­
cznych Stanów Zjednoczon1ch 

i Francji. 

Moskwa. (PAP) - W zwią­
ku z decyzją rządów Wielkiej 
Brytanii. Stanów Zjednoczo­
nych, Francji, Belgii, Holand;: 

i Luk5emburga w sprawie zmia 
ny zachodnich granic Niem:er 
- ambasador ZSRR w Londv-

~~~~~:~~:1:i~t~f~· :;~:~~z~~;~ Ruch c~ło psk i hartuje się w ogni u walki klasowej 
nirzny ch następującą notę: Przemówienie sekretarza generalnego ZSCH posła Bodalskiego -
„Rząd radziecki dowiedział się w trzeciąi dniu kongresu chłopów polskich 

z ogloszonego w dniu 26 mar W obszernym referacie, wyglo go i Polskiego Stronnictwa Lu- rolnych chłopów w gromadzie 
ca br. komunikatu o decyzji d dowego na wsi i jest · ogniwem naJ·bardziej potrzebuje pawozów 
r ządo. '" wi·elkiei· Brytanii·, USA, szonym w rugim dniu obrad 

" mocno wiążącym pracę tych par- i przydzielić im taką ilość na· 
Francji. Belgii, Holandii i Lu- lII Krajowego Zjazdu ZSCh. tii z masami bezpartyjnych chło wozów, by przynajmniej star· 
ksemburga co do zmiany za- gen. sekretarz Zarządu Główne- pów i chłopek. czyło na nawożenie takiego ga· 
chodn i ~j granicy Niemiec i przy go ZSCh,, poseł Mieczysław Bo- Nowym elementem w projek· tunku zboża, ezy okopowych, 
ląrzema części terytorium Nie. dalski, omówił osiągnięcia. go- k ś . które szczególnie wymaga,ią za· 
miec do Francji, Belgii, Ho- cie statutu jest 0 re leme orga· silenia nawozami sztucznymi. 
land1i· .. · Luksemburga. spodarcze i ktilturalne, oraz do nizacyJ·nych form współpracy 

Poseł Bodalski omawia następ 
Rząd radziecki uważa za ki>- robak organizacyjny Związku i koutroli ze strony Związku Sa- nie zadania ZSCh. wśród kobiet 

nieczne zwrócić uwagę rządów Samopomocy Chłopskiej, który mopomocy Chłopskiej nad dzia· wie,iskich. 
tych państw, że deklaracja 0 - jak stwierdził - zahartował łalnością. społeczno - gospodar· Sztuczny podział na zadania 
pokonaniu Niemiec z dnia 5 się w ogniu watki klasowej, k.obiet i zadania mężczyz-:i w 

1945 d · czą spółdzielni w.iejskich. czerwca r. po pisana przez .Mówca wskazał również na Związku Samopomocy Chłop· 
gronie. rządy ZSRR, USA, Wielkiej braki organizacyjne w pracy Olbrzymia jest rola kola i za· skiej musi ulec radykalnej zmia· 

Oficjalnie dr Trygve Lie mi!- Brytanii I Frandcji t stwkierd~a Zwi;;zku i ich przyczyny. :~;na1.11u gkrroernd".atdózwk,icpgoomporczyys~;iiendioz nie. 
~zy. wyraźnie, iż rzą y e „o res 'I Sekretarz gencraln.v ZSCh o- " " • ., 

· k · · k t 1 · · · dli Doświadczenie wykazuje, że 
A_ le czy dr Lie ma prawo granice Niemiec lub części Nie mówił również projekt nowego lCJ, ·011 ro i 1 sprawie wego 

· k t I t t t N" wymiaru podatku gruntowego. kobieta bardziej zajmuje się ho-
milczeć? m1ec a ta że us a ą s a u ie- . statutu. dowlą i organizacji!! goapodar-

Obow'azkiem p. Trygve L'e. miec, lub jakleirokolwiek obsza „Pierwszy m, podstawowym Nie mogą mieć miejsca takie stwa domowego i przydomowego, 
ja~o se.kretarza generalnego ru, który w chwili obecnej stano elementem w projekcie nowego wypadki, jak dzielenie ograni· niż niejeden mężczyzna. 

wi część terytorium Niemiec". statutu jest .ja!lniej:sze okrc~le· czoncj ilości sprowadzonych 
O:"\Z wobec instytucji, którą „Wynika z tego, że zmiana nie kla~owego charak teru Zw1:iz przez spó~dzielnię nawozów Haslem Kongresu ZSCh. w 

kierule, wobec całego świata ' granic terytorium niemieckiego ku Samopomocy Chłopskiej. sztucznych po 5-10 kg na ha pracy kobiet winno być: „Spra· 
wreszcie wobec siebie samego majdującego slę pod kontrolą ~~ązek Samopom?cy Chłop- "o powoduje słuszne rozgorycze· wy kobiece _ sprawami całej 
jako uczciwego człowieka jest 4 mocarstw, może być przepr~- sk1eJ jest jednocześnie platfor- niP wśród chłopów. Samopornoc.v Chłopskiej, a spra· 
podnieść głos w obronie ONZ, wadzona tytko przez wspólną mą ś~isłej. współpracy c.zł~:r_ików ZRrz~d i koło gromadzkie po-
przeciwko oaktow; ~tvck:e decyzję rządów ZSRR, US..\, Polskiej ZJednoczoneJ Partu Ro- winny w takim wypadku usta- wy Samopomocy Chłop~kiej 
mn. "'.;iw;Pll,j„; Rrvtanii i Francil ldń botniczei . .Stronnictwa. Ludowe. li~ hn snn6rAĄ m"1n i arP.dnio- onrgwom; lcnhiAŁ wieiskich." 

odznaczona niedawno Złotym 

Krzyżem Zasługi, postanowi­
ła uczcić Swięto Pracy zwięk­
szoną wydajnością swej pro­
dukcji, podnosząc ją do 120 
proc. Młoda tkaczka Aleksan· 
dra Stefaniak, stojąca na cze­
le zespołu zobowiązuje się w 
imieniu swych towarzyszek w 
kwietniu wykonać plan pro­
dukcyjny w 110 proc., oraz 
wzywa inne przodownice ze­
społów do wzięcia udziału W. 
Czynie Pierwszomajowym. 

ZAKŁADY MECHANICZNE 
IM. STRZELCZYKA 

MELDUJĄ.-

Już w ubiegłą niedzielę, a­
by nie stracić cennego dnia 
pracy, zespół pracowników 
technicznych tow. Michalaka 
dokonał kontroli 15 maszyn; 
W dziesięciu maszynach prze 
prowadzono niezbędne remon 
ty. Po dokonaniu reperacji i 
kontroli maszyn, szereg pra• 
cowników podjęło zobowiąza­
nia przedmajowe. 

8-osobowa. brygada tow. 
Samca ośvviadcza, iż zwięk­
szy wykonanie planu z 106 
do 120 procent. 

Uwaga, słuchacze 
kursu dla korespondentów 

I redaktorów gazetek 
ściennych 

Dziś, w godzinach od 17 
do 18-ej seminarium z 
wykładów tow. Budzyń­
skiej i tow. Schabowskiej. 
O godzinie 18-ej wykład 
tow. Budzyńskiej pt. „Kla 
sy - walka klasowa". 

Obecność obowiązkowa 
pod rygorem partyjnym. 

Przypominamy sekreta­
rzom organizacji partyj­
nych, że winnl zapew­
nić stawiennictwo wszy.st 
kich wyznaczonych przez 
•;iebiP kursantów. 

VVydział Propagandy 
ŁK PZPR 
i redakcja 

„G!osu Robotnic.zego" 



Str. '' Nr. 95 

No ntnrąlnesle 9-;iomilionowa rzesza młodych budowniczych . nowej epoki 

W~paniały przebieg XI-eo Zjazdu Komsomołu Bez granic· 
Na 

itępca 

konf~rencji vra~owej, na· 
gen. /lfar.~halla - min. Kierownik ~e~egacji ZMP - Morawski o swych wrażeniach z Moskwy 

T 
Mdoskwa w ~Wl.et_mu. I do~~m~ły si ę w Związku Ra-I szlości ró>vnież i wyższego. szczerą, wielką sympatię do Achesori - u$pokoil :sebranych 

1:ll n? . w k~ot~eJ . r~- dz1eck1m. z przemówień delegatów sia naszego narodu. dziennikarzy oświadcz:eniem., że 
mowie UJąc wrazerua Jakie ' D 1 · d k . 1 b . . ł .1 · z -' · · k ·1 1 wywarł na mnie Zjazd Kom e egac1 z urną Wf! azug e prze !Ja a m.:l'.'s . ze znie- jazd z uwagą wysłuchał poap1.oame pa tu po nocn1N1t a· 

somołu _ oświadczył dele- na udz'ał młodzieży w tym sienie różn: c r:i1ędzy pr_acą przemówień przedstawicieli t)•d·iego, obł'jmujqcego okre«ln· 

gat Związku Młodzieży Pol- przeobrażeniu ich ojczyzr.y. u~ysłową, a fizyczną Jest demokratycznych organiza- ne rejouv f!Tob11. .,nie oznncza 

skiej Jerzy Morawski kore- Żaden inny kraj i żadna in- nieodłączną cechą ustroju ko cji młodzieżowych, przyby- bynajmniP; :;nrriieis::enitz się zain 
spondentowi PAP. na organizacja młodzieżowa munistycznego". łych z zagranicy. Szczególnie teresowania VSA be::pieczeń· 

nie może poszczyc '.ć si ę taki gorąco powitał Zjazd prze- wrem innvcT1 kr„iów. w nrze· 

j 
Zj~~d jest '_Vi

1
elkiW, porywa- mi osiągn ; ęciami, ja1;:'.e zo- „Wł czas:e Zjazdu-oświad mów ie n ia przedstawic'. eli gólno.ki n~ llli.<Tcim i Srod1co-

ą1 i· wspania Y· ielki - stały dokonane w Związku czyk następnie Jerzy Mora- wolr.ych Chin i republikań- wym Wschodzi„" ... Al•v nie po-
za amami, jakie stawia _,adz'eckim przy czy·„",vm Wf?: ',spotkaliśmy wielu zna ski'eJ· Hiszpan1· i·. Bardzo ser- .• l _, 

d K 
... J • %1J.<tmmc po a no nnimnie_i.ę:ych 

~rze. omsomołem i mło- udziale 9-mqionowej rzcszv ~ornych przedstawicieli mło- decznie. okrzykami na cześć 11•11tpliwo.<ri, min. Ache.•on do-
ziezą radziecką, porywają- komsomolców. • zieży radzieck:ej którzy od t:walej naszej przyjaźni wi dnl, ie ~beżnif'crt>ń.~'"'o USA nil' 

cy swoim en~uzjazmem, wia w iedzili Polskę, lub uczestni t b ł d I j . Główną uwagę Zjazdu 
1
. ana Y a e egac. a polska. da sic okrf'.<Ti~ kr,-tPriami rl'jo-

rą w mewyczerpane siły i k czy i w Międzynarodowym No. ZJ'eździe odrzuliśmv mo- · · " 
"'teograniiczoo-,e możliwośc-' s UI•i ają zadania na przysz- Kongres · e Młodzi' ez· y Pra- now ' f!ranic . 1Tr1stmciq tych 
,,.. ło" w tk. d · d · · cn:e1·, niż kiedykolwiek, J·a- • · · I k · d 
kraJ·u radzieckiego, wspania ~c. szys ie ze zmy zy cu1·~.ceJ· w s;erpn·.·u ub. r. w wvm1rzen 1es m . m. a ·t. Zf' o 

· · t od ~ - k ieirn przy.iaciela ma demo- 1 t • ·1 
ły, bo zgromadził wspania- ca pan3 wowego, gosp ar- \"larszawie. ~ s mee nf'l(o p~h·t" po nocno-

1 h 1 d 
. 

1 
d . . czego i kulturalnego znala- kratyczna Polska w Związku ntlnntvckiPgo mrtjq być zapro.<zo· 

Y. c . u z1, . u z1 n. oweJ. so- U wszystkich. 7
, kto' ry~; Radzi' k. · · k d I t k k zł / odblc'. e w wypow: ed7. ' ach - „ _ „.., ee 1m i Ja ser eczne- "" takie „pM"or"""'''lantvckie" 

c~a 15 y~zn~J epo. ·, tor
1
Y?: dele~atów. S7.czególn'e dużą rozmawialiśmy, widzieliśmy go przyjaciela młodzież pol- (!) pai?.•t•""· j"k W1nc11v. Pnrtr1· 

r.own.ycn nie m. ozna zna ez.c duże z"''nterea." wanie z'uct'em ska m d · k' · ł d k uwagę po:hv;ęcono za!{adnie "' ~" J a w ra z.ee leJ m o- •nTia i Rinp"nia fr„n11isto11·.~k11. 
-rwia~:„~ym innym raJU n u udzia'u Kom~omołu w nowcł._.~ki Ludowej dz'eży". (w) Rn pr:::f'ciPż nil' cl1odzi a nnzuiy 

„Przez trzy i pół dr,·a trwa g'gantycmym planie, którv łJ • d __________ .;... _______ _:...;.._..._~-~,,:._;__;;,;.;..;.:.,~_.,;...:.:.~ 
la dyskusja nad referatem przekształci stepowe, w~rsu- ~a1"1 o wog1·ersk1· - swoim wybawcom 
sekretarza KC Komsomołu, szone słońcem połudn i owe 'f • 
w której zab ierało głos 56 tereny Związku Radzicck'e>- S • f 
delegatów. przedstawic 'el: go w jedną z najżyźniej- pontanfczoe mani estacie w całych Węgrzech na cześć 
wszystkich republik i kra- szych okol:c tego kraju. Armii Ra dzieckiei 
jów Zwią~lrn Radzieckie~o, Wiele m'ejsca zajął też w BUDA.PESZT (PAP); W cz-;ar'I mf'p;o rana lirzne rzesze pr11ruj,. 
stachanowców, nowatorów dyskusji probl-em szkDlen:a t~ roczmcę wyzwolenia Węgier cych gromadziły się na Placu 
produkcji, kolchoźn ' ków. stu kadr i dalszego podn'e.sienia pm:z liohaterską Armię Radziec- Wolnoki, hy urzrić pamięć żoł· 
dentów, nauczyc:eli, pisa- p()-,;'omu ni;uk', tak teby każ ką, Budapeszt przybrał odświęt· nierey radzieddrh pole!lłych w 

rzy. artystów, działaczy kul- dy człowiek radziecki uzy- 11)' wyl(lq<l. Plact', na których walkarh o wyiwolenie Węgier. 
turalnych. Ich wypowiedzi skał w niedługim czasie mo- wrooszą si~ pomniki bohaterów O godzinie 11 przybył na Plac 
były znakomitą il us tra ej ą żliwość zdobyc:a wyksztal- rnd~ierki.ch'. . przi l~ran? . fłii~ami Wolno~ri prezydent Republiki 
ogromnych przem:an, jakie cen' a średr.iego, a w przy- węg1erskrnu 1 radz1cck1m1. OJ sa ST.Bkasits w towarzystwie wice-

--------------------------------------- ministra obl'Ony narodowej Far-

o „ ,„„, !''q"1r'::i':'- l"'"(''ry'T'="""" k„.P''*· '·""zc'r: --~~ ke.;tft, Przybyli również człon ko· 

t W l ki 
' • "ie rządu z premierem Dohi na -„ a g p o ou rT.l'll', dy11lomad oraz przedsta-

1 4 , 
1 

1' iride" węgierskiej partii pracu-• '- I j4.-ycłt, wojska i policji. 

O on-10.· l?rnf!tP ~a-"'o ~-'n Po odegraniu hymnów w~gier-
f:/.1.lf, ~,I , U,':./_"( l, ~ U j U/ W( • :.~:~ów~en~:dzi::::~:r w::!:~: 

l11l11r111~1'1ne~u l'ar111 l\omun1~lycŁnych i Rułiułniczyrh 

No";v 7-my numer organu Biu nym ntykuJe przedRta,via walk~! r.ie imepe:ializmu, na którego 
ra Informac~·jnego - <' 7.a~opi· narodu włosldego przeciwko pak n.ele stoją, imperialiści USA''. 
snrn „O trwały pokój, o d<•mo- towi atlantyckiemu. Klika Tito wybrała obóz tinpe­
krację ludom!J" - w dużej Przewodniczący Zwię.zku PiRa· rializmu, usiłuj11c dowit>ść, że z 
mierze poświęcony je~t walce na ny Czel'hosłowackich - Jan pomoc!} imperialistów anglo-ame 
rodów o pokój i wolność przeciw Drda - w artykule pt. „Narod.r rykań~kich zbuduje rzekomo so· 
ko montowanym przez fo1pE'yia· świata nie chcl!- wojny'' stwier· cjali7.m w Jn~Ol'ławii. Cena, ja.­
Ji"tów blokom woj•kowyrn, a c1za, że imperialiści pqwtarzają ką. 'l'it-o 1.a „pomoc" tę płaci, -
zwlaszeza p1·zeciwko agre•ywne· zasadniczy bląd fll.'lzystów, obli stwierdza. czasopismo - jest zna 
mu paktowi at111ntyckiemu. czając mechanicznie swe siły, na: przejście do obozu imperia-

narodowl'j Nogradi, który o· 
świadczył m. in.: „CT.tery lata, 
które upłyn~ły od chwili wyzwo­
lt.nia, wykazały, że pracuj,cy lud 
węgierski potrari żyć w wolno­
ści danej mu przez Zwi,zek Ra· 
dzieckL Obecnie, kieuy pakt 
atlal\tycki· . wykaiuje bf'zwzgłrd· 
nie agre~ywny rltaraktrr anglo­
amerykań~kitj polityki, możemy 
zrozumieć, jak „·idkie niebezpie 
l'zeństwo stanowiłby imperializm 
dla każdego małl'go narodu jak 
my. a również dla więhzych wol 
nyrh pańMW, gdyby Zwi,zek Ra-

dziecki nie stał na straży pokoju, 
r;dyby nie demaskował konse· 
kwllntnie wobec całego świata 

przygotowań wojennych i gd~·hy 
pruwaga sił moralnych i militar 
nych potęŻnl'go frontu pokoju ze 

Związkiem Radzieckim na czele 
nie hamowała zapędów imperia­
lizmu. Miłująre pokój narody 
roraz silniej skupiają się wokół 
Zwi,zku Radzieckiego, ponieważ 

przekonały się, ie polityka ZSRR 
jest jedynie właściwt dla utrzy­
mania pokoju i zabezpieczenia 
pO!t~pu". 

Na iakończenie uroczystości 
Prezydent Szakasits w 1mien111 
Republiki Węgierskiej złożył wie 
niee u stóp pomnika poległych 
bohate1·ów radzieckich, poczym 
kolejno składali wieńce przedsta 
wiciełe rz,du, korpusu dyploma­
tycznego, węgierskiej partii pra· 
cujących i organizacji społecz· 

m·rh. 
. W kil~u innycłi punktach sto­

licy oraz w całym kraju odbywa 
ły się podobne uroczystości, w 
których węgierskie rzesze praca· 
iłce dały wyraz swej wdzi~cz· 
ności dla bohaterskiej Armii Ra­
dzieckiej. 

i tywly, lecz o to, :ie „bt?:ipiecseił 
sttt·o GS . .( (ro znaczy moinold po 
litycznej i gmpf!<Iarczej e1upan­
sji) nie da się okreJlić kryterium 
rejonów i granic. A wiec irseba 
umaclriać to 011obliwe „be:i:pie­
cz:eńmt'o" na„. Biegunie Północ­
nym i w Patagonii, w afrykań­
.~kim Kongo i na Półwyspie Pi· 
renejskim, w Turcji i Persji, 
slowem ivszędzie, gdzie uzna to 
za właściwe klika amerykańskich 
gieldziar:;y i militarystów, choćby 
kraje „:;nszczycone" ich uwagą 
:majdou·aly się o dzie11iątki ty­
sięcy kilometrów od Stanów Zje· 
dnoczonych. 

Jeżeli mPgalomański tupet I'· 
Achesona i jego najblliszych bę­
dzie rósł nadal w tempie dotych· 
czasou')"m, uslyszymy :zapewne 
któregoj pięknego dnia o no-
1rych projeku1ch „pahtów obron· 
11ych" (! ). obejn111jqcych ju~ie 
tylko kulę ziPmsTią, ale równiei: 
planety sąsiednie i cnly na11s u· 
klad słoneczny 10 ogóle. Zaś pói· 
mPJ amPryknński Departament 
Stn11u pocznie „.~tudimmć" krni­
stię czy u·ypndkiem „bez:piec:eń· 
.~trni" ['SA nie groz:i to ezy ou·o 
spoza gran ie tego układu, i prz:y 
pomocy uczonrch (1 .~tronomów 
rozszerzy :;akre11 swoich paktów 
na nowe tereny ko11miczne. A 
n11i - gdzieś na K~ięiycu, na 
Marsie czy .ieszcze dalej są ja.­
Ueś Trorz:ystne businessy do :;ro­
bienia, a nui - gdzieś tam w 
przest1mr:mch międzyplanetar· 
nych kto.i c::eka :; utęsknieniem 
na „wielkodu~z:ną" pomoc mar· 
.~lwllowshq„. 

Bo - jak powied::ial min. 
Acheson - ,.be:pieczemtwo USA 
nie da 11ię okre.<lić kryteriami re­
jonów i granic".„ Tak samo, jak 
tymi kryteriami nie dadzą się 
określić chciwość i cynizm ame· 
rykańskich imperialistów. 

B. D. 

Robotnik-dyrektorem 
w Zakładach Mech. 

im. Strzelczyka 
W Zakładach Mechamcz­

nych im. J. Strzelczyka w Ło 
dzi odbyła się wczoraj uroczy 
stość przejęcia funkcji naczel 
nego dyrektora przez. tow. 
Wojianię Wacława. Dotych­
czasowy dyrektor ob. Olejni­
czak przeniesiony został do 
Warszawy. 

Zagadnieniu temu poświęcony 'rodki i możliwo~ci na pod~tawfr !izmu, utrata niepodległości na.­
jest artykuł w•tępn ,v pt. „Poti;-ż- podlegającego ich kontroli tery- rodowej i nieuchronne przerodze 
ni!'je front walki o pokój i wol- torinm. Drul!a wojna światowa nie się Jugosławii w ZWJ'kłl} re­
noś.;' ', u,jawniają1· ;v i•totne in· do.,,iodfa błfdności tn1;frh ohli· publikę burżuazyjną., pozostają· 
tencjc i l'ele amer~·kańRki<'h in· ('zrń. Pot.wi!'r<lzają jl} rliwni!'Ż eą w niewoli imperializmu anglo· 
~piratorów pnkt•1 atla111~· rkirgo , w,,·daT?.enią dołry olH'tiH'.i ·'' urnrrykań~kiego. 
oraz przedstawia.ią•·.v nara•tają· Pro~lemy ruchu ".~wodowrg~ Sf'kretarz generalny CGT Be. 
cy ~tall' opór narod<iw Europ" i w kr~.iaeh demokra<:Jt ludowf>J noit Fra.chon w wyczerpu,jącym 
<:!tlt>go świata przeeivrko próbom omama Edw~rd Och~h._ w. Rrtv· art~· lrnle omawia zaostrzającą 
ro1.p<,"lania nowrj wojn.v.'' kule pt. „,V:;.zn;, zega<lm!'nia ru- się walkę kla~Ow!! we Francji, 

Kongresmeni USA żądają od Trumana 
nowiqzanio bezpośrednich rozmów z Generalissimusem St11inem 

Wicrprzewodnicząt~· l{omuni- r~.u za1'."odowego .w Polscl'" ~raz będącą na.~tępstwem wzrostu nie 
Ftyl'Zne,i Partii A ni:\ ii - Palme h.t~1.ymew5ka. w1er.przcwodm •·1ą 1.ndm'l'l•lcma w~r{t tl ma~ pracu­
Dutt - w art~· knlr. pt. „Pakt 1'8 Gen1>ral11Pj Konfl'der11rji l'rn· jacnh ze zgubnl'j polityki rzą­
atlantycki - narzędziem in1pe- ry w Rumunii. w artylrnl„ pt. a~.' 
rializmu ameryka~skiego w wal- „Związki Zawodowe Humunii na 

TELEPRESS. - Jak dono­
~zą z Wagzyngtonu. członek 
Kongresu z ramienia Partii 
l)emokratycznej, Mansfield. 
oświadczył, że znaczna liczba 
członków Izby Reprezentan­
tów i Senatu domaga się oso­
bistego spotkania pomiedzy 
prezydentem Tnuna.nem i Ge­
nera.llssimusem Stalinem, ce­
lem osią!;(niecia porozumienia 
we wszystkich dotychczas 
spornych sprawach. 

ce o hegemoni~ światową,'' po· no?l"ym et n pie''. 
równu,ie wy-powiedzi ezołovvych \V art~·kule i-ednkr~·,in~·m µt. 
przedRtawirirli pai1stw anglo- „Klika Tito w oboiie imperializ­
Fa~kieh na tern'tt rzekomo poko· mn'' czasopi~rno. "''ykaznje klnm 
jowego charakteru paktu atlnn · liwość twindz~ń przywód<'irw .iu 
tyckicgo z wypowiPd1.ia111i Rih- go~łvwiań5kich, jnkohy ,Jugo•la­
bentropa, Ciano i prn~y hitlc- ma nad.al zmicrz~łll; oo Ro<·.ia!iz· 
Towskiej na temat paktu anty· mu ... ~hędzy 11or.iahzmem 11 1m· 

kominternowskit>go, wykazując perializmem - rzytamy w arty 
całko"·itR nif'rnRI ich zl!Otlnośł.' '. 1<ulf" - 11ie ma linii pośrcnnirj. 

Czlonrk Bi urn. Poliy~·rzneg~ I ~fożna być alho .,,.. oboziP sol'ja~ 
:RC Partii Komum~tyezn<'J l•zmu. na kt.Jrt'go r.zelc sto1 
:Włoch - Pajetta - w oh5zer· Związek Radzieeki, :o.lho w obo-
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Daleko od Moskwv 
- Są uczciwi, prawdomówni, nie zn?szą . kła~twa. 

Jeśli im ktoś zrobi coś dobrego, odwdz1ęczaJą się sto­
krotnie. Bardzo przyzwoici z nich ludzie. 

W trakcie opowiadania Rogow podchodził do stołu 
i w roztaranieniu nadziewał na widelec suche włókna 
mięsa łosi~wego, widocznie w cią~u dnia zapomniał 
o jedzeniu, a teraz poczuł ostry głód. 

- Do pracy idą jak na święto. Poł?w ry~, ~udowa 
klubu lub nowej fanży - wszystko robią wspolme. Gdy 
patrzę na nich, przyjemni~ się robi na ~us_zy. A jeśli 
u mnie na punkcie zachodzi potrzeba zrobienia czegoś -
na przykład trzeba oczyścić drogę prowadzącą do Adu­
nu - wszyscy do ostatniego wychodzą, nawet dzieci. 
Gdzieś czytałem. zdaje się u Łopatina. - jest ~.aki uczo­
ny, - że Nanajczycy są narodem leniwym, niezdolnym 
do pracy. Co za bzudryt Przeciwnie, bardzo lubią pra­
cować i aż kipią energią!„. 

Ka.tia postawiła na stole kwaszone ogórki i dodała 
nieco uroczystym tonem, że pochodzą z własnego ogród­
ka. Chodżer nowróci1 i zaorosił do stołu itości. Inżynier 

Nowy numer c7.a~opi~ma ,,O 
trwnł,v pokój, o demokrację lu· 
t'ową!'' przyuosi ponadto. !łtre­
~zczeni& przemówienia. sekreta­
rza. generalnego KC WLKZM 
Michajłowa, wygłoszonego prze· 
7eti na XI zjeM.!ie Komsomołu. 

Poza tvm m1rnt'T z11.wien1. bo· 
gatą kro~iki:-. zwłn~zaii. 7. kra· 
jt'iw ilPmokrae,ii. lu<lowl'i m. in. 
n<Jtatkę o zamknięciu Polskiego 
Bi11ra InfnrmacYjnPgo w :Rrlira· 
dzic. 

Mansfield powiedział. te 
„pewna liczba kongresmanów 
zwróciła się już do prezyden­
ta z żądaniem spotkania się 

wraz z gospodarzem napili się rozcie~c~?nego z wodą 
spirytusu z małych porcelanowych fihzanek. Rogow 
wziął ogórek i powiedział do Chodżera: 

- Obecnie ten ogórek i inne jarzyny - są zwykłym 
zjawiskiem w naszych osadach. a ieszcze, pr.zed kilk.u 
laty, żeden z ·Nanajczyków nie \knąłby ogor.kow: pomi­
dorów lub ziemniaków. Obecnie uprawa roll da3e wam 
prawdopodobnie dochody nie gorsze aniżeli połów ryb 
i polowanie - czy tak? 

Nanajczyk kiwnął głową. 
- Jarzyny i hodowla bydła przynoszą nam nawet 

wiece] dochodów aniżeli ryby.„ 
_:_ A przecież jesz~e niedawno. widziałem na własne 

oczy różne humorystyczne wypadki - wspominał Ro­
go\~. - Nanajczyk w żaden sposób nie mógł zrozumieć 
po co ziemniaki zakapuje się do ziemi. I można było 
zaobserwować, jak Nanajczyk, który za.sadził ziemniaki 
stał przez kilka godzin nad zaqonem i czekał co z tego 
będzie. Nie doczekawszy się odkopywał. ziemniaki 
i z rozczarowaniem stwierdzał, że pozostały bez zmiany! 

Rogow roześmiał się dobrodusznie, a Chodżer, który 
słuchał go z zaciekawieniem dodał: 

- Jeszcze trudniej im było przyzwyczaić się do krów. 
- Doić krowy nikt nie umiał i nie chciał, tego mu-

sieli się podjąć nauczycielka i lekarz, - dodał Rogow. 
A wtedy kied:y: doili. cała osada stała dookoła i t>e-

ze Stalinem". Jak wiadomo, 
Generalissimus Stalin wielo­
krotnie wysuwał tego rodzaju 
propozycje. Ostatnio uczy!lil 
to w odpowiedzi na pytania, 
zadane mu przez Kingsbury 
Smitha, dyrektora na Europę 
amerykańskiej agencji praso­
wej Internati?nal News Ser­
vice. 

Wspomniany członek Kon­
gresu stwierdził również. że 
on i jego koledzy uważają, tż 
było by rzeczą pożyteczn'\, 
gdyby Truman i Generalissi­
mus Stalin nawiązali bezpo-

średni kontakt1 celem osiąg­
nięcia porcnumicnia mlc:dzy 
USA i ZSRR. 

Amerykańska prasa pominę 
ła oczywiście całkowitym mil -
czeniem zarówno wypowit'!dź 
Mansfielda, jak i powyżRze żą 
danie kongresmenów USA. 

Referent prasowy prezyd~"l 
ta USA, Charles Ross, zapyta 
ny bezpośrednio o powód mil 
czenia prasy odpowiedział. co 
następuje: „Prezydentowi Tr'l 
mano'Wi przedstawiane są sta 
le różne wnioski". 

I kala ze śmiechu. Przez dłu~i czas nie mogli znaleźć 
pastuchów, starcy odmawiali kategorycznie: „Pilnować 
zwierzęta? Kto to widział? Niech idą do tajgi i tam 
miegzkają"„. Nie mogli też zrozumieć, że krowy jedzą 
siano - „suchą trawę", a nie jukołę. Niektórzy pod­
chodzili i karmili krowę suszoną rybą i nie mogli zro­
zumieć. dlaczeąo krowa odwraca głowę. Oczywiście 
wszystko to naleźy do przeszłości... Teraz żyją po no­
wemu.„ 

- Sami teraz iesteśmy gospodarzami - ze zdener­
wowaniem powiedział Chodżer. - Bo nasz naród pra­
wie wymarł. Po chorobach osady pozostawały puste, 
:i ludzie byli tak dzicy, że stali się podobni do zwierząt ..• 
Szamani i kupcy wyzyskiwali nas. Uczeni przepowiadali, 
że w czterdziestych latach wszyscy Nanajczycy wymrą. 
Pod koniec ubiegłego wieku Nanajczyków było pięć ty­
sięcy, a w piętnastym roku było już mniej niż cztery 
tysiące. Dopiero po rewolucji naród nasz odźył i zaczę­
ło nas przybywać. Teraz jest już przeszło pięć tysięcy 
ludności. Nie ma u nas ani nędzy ani epidemii. Posia­
damy własnv alfabet. Młodzież nasza już potrafi czytać 
i pisać, a kilka osób z młodzieży uczy się w instytucie.„ 

Katia Chodżer uorzejmie częstowała gości, ale ci ju.Z 
wstali od stołu dziekujac jej. Wtedy wstał również 
i gospodarz. 

-ie. d. n.) 
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i~ik~m ~~~ci I tó~i O~~DWia~a H a~el Krajowej ftaraO ~ml~~DOi[iOWei 
Na Krajowej Na.radzie Oszczędnościowej w WlmlrZa­

włe PZPB Nr 1 · i PSS z Łod7li przyjęły zobowiązania 
produkcyjne i oszcrzędnoś ciowe w wyniku realizacji za­
lań, które postawił przed nami Kongres PZPR i W' od­
powiedzi na uchwalę Rady Ministrów o osiągnięcie 
w 1949 r. OSZICZędnośei co najmniej 115 miliardów zł. 
W ten sposób „Jedynka Ba wełniana" ł PSS stanęły w 
jednym 1'2ędu;le z czoł<>wY mi hutami ł kopa.Iniami, któ­
re weuwały załogi pracow nricze wszystldeh zakładów 
,wodukeyjnych, przemysłowych, państwowych i spół­
.tzlelezych, transportu, go spocJa.rstw rolnych, przedsię­
biorstw handlowych, biur, instytucji ł urzędów do pod­
jęcia konkretnych zobowiąmń produkcyjnych o przed­
terminowe wykonanie planu, o reaUza-cję zadań oszczę­
dnościowych, o 7JOll"gamzowanie ł rWAvój potę:lmego ru­
chu wspóha.wodn<lclwa pracy. 

Wezwanie Kradowej Narady\ i konkretnie rozplanowała ?:a­
OszczędnościoweJ padło w gadnienie jakości załoga PZPB 

Łodzi na podatny i pnygto- Nr 1, która postanowiła pod­
wa.ny :runt. Organizacje par- nieść w marcu procent I-go 
tyjne w fabrykach, w insty- gatunku do 70 i zmniejszyć 
tucjach 1 bLurach żyły tymi braki do 5 proc., w kwietniu 
zagadnieniami ju.ż od Kongre I gat. do 72 i mmiejszyć braki 
su. Uchwała Rady Ministrów do 4,5 procent, w ma.iu I gat. 
ożywiła obrady organizacji do 74 i =m.ieJ.szyć bra11ci do 
partyjnych. Sprawa przybrała 4 procent. podnieść w c'zerw­
konkretne fonny. !Padły cyfry rn I-go gatunku do 76 proc. i 
i zobowiązania. Do rozważań zmniejszyć braki do 3.5 pt"oc. 
nad możliwościami wcześniej itd., by w grudniu osiągnąć 
szego wykonania planu l zwię I-go gaitunku do 83 proc. l 
kszenia oszczędności włączyli 2'.'!lln!ejszyć braki do 3 procent. 
się be?lpartyjni. Zagadnienie N a,jwiększy oddźwięk w zo­
onczędnokł stało się tema- bowiiązaniach znalazło za 
tern narad wytwórczych i tech gadnlenle oszczędności. „Czas 
niemych, na zebraniach od- skończyć z marnotrawstwem", 
działowych dyskutowano wska „dosyć rozrzutności" oto 
źniki i nonny zużycia, wska- główny motyW wystąpień licz 
zywano mieijsca rozrzutneti go nych partyjnych i bezpartyj­
spodarki i nowe flródła oszczę nych dyskutantów na zebra­
dnoścł. niach. Obecni na zebraniach 

Nic wi~ dziwne~, iż już mistrZOWlie oszczędności nie 
nastęnnego dnia 'PO zakończe- tylko deklaratywnie potwier­
niu Narady PZPW Nr 1, d~ili r.ealność przyjętych zobo 
PZPDz. Nr 5, PZPB - Pabia- w1ązan. lf"Cz zobowiązali c; ;ę 
nice. PZPB Nr 4, Zakłady czynem udowudnić, że były 
Mechaniczne im. Strzelczyka, one zbyt małe w stosunku do 
Ośrodek Konfekcyjny Nr 4, istniej;icych możliwości. Na 
PFSJ Nr 1, Metalurgi.a w Ra- zebraniach tych przedyskuto­
domsku i uereg innych za- wano admin.l.stracyjne plany 
kładów w Łodzi i wojewódz- oszczędnościowe i wykazano 
twie odpowied.7Jiały na apel ich braki i medocłągni-:cla. 
narady zobO'\viązaniaml idący­
mi w setki milionów i miliM"­
dy złotych. no 31 marca zo­
bo\viązania ko11kreitne tylko w 
Łodzi podjęło 25 zakładów 1 
instytucji. 

Jest to dopiero początek. bo 
cała masa pozostałych zakła­
dów podejmuje swe zobowią­
zania, stając do szlachetnego 
'\l/'Spółzawodnfotwa. 

Administracyjny plan PSS-u 
i>rzewi.dywał w dziale tran­
sportu zaoszczędzenie 2.500.000 
zł, pracownicy tego oddziału 
po przedyskutowaniu podnie­
śli tę sumę do 42.000.000 d, tj. 
o 1580 procent w stosunku do 
projektu administracyjnego. 
Ten jeden przykład świadczy 
wymownie o tym, jakie możli 
wości uchodzą uwagi admini­

Podejmowane zobowiązania stracji, a co potrafią dojrzeć 
bystre oczy pracownika. Nic 

świadcU\ o tym, jak głęboko więc dziwnego, że zapoczątko-
załoga przeanalizowała pracę wany przez Zarząd P,SS-u 
swego zakładu, jak uwz,g.lęd- plan oszczędnościowy na kwo 
niła specyfikę l jego m<>iliwo- tę 86 milionów został po dy-
ścl skusjl podniesiony przez za-

. łogę do 150 milionów d, tj. o 
Przeglądając terminy wyko 8'7 procent. 

nania planów produkcyjnych . 
trzeba stwierdzić że załogi Admitnis~acja Om-odka Kon 
postanowiły wyk~nać je znacz fekcyjnego Nr 4 projekto;-•a­
nie wcześniej, niż prze<wi.dy- ła początkowo oszczęd~o.śc1 w 
wały plany administracyjne. skali rocznej na 8 m1lion6":' 
Terminy wykonania wahają zł, a irałoga ~kazała, ~e moz 
się między 10 pąździern:ika a na zaoszczędz1c .10'. nu.Honów 
7 grudnia br. I tak np. PZPB zł, a i to oczywi~c1e ru: _wy­
Nr 1 _ wyiprodukują dod'łt- czel"puje wszystkich mozliwo­
kowo _ 3 miliony metrów ś~i. Załoga ~PB N~ 3 pod­
tikanin bawełnianych, PZPW niosła a~1IJ1J.stracyJny -plan 
Nr 2 _ 200 tys. metrów tka- oszczędnościowy .z. 132 m11!0-
nln wełnianych, a Wytwórnia nów zł do 265 milionów zł, tj. 
S?rzętu Mechanlicz:nego _ 260 o 100 procent. Załoga Ce~ebe 
łllni.ków ponad plan. (Centrala Tekstylna - B1u:o 

Eksportowe) po ?:apoznamu 
Wytworzymy -zatem dodat- się z planem opracowanym 

k?'vo mi~!ony metr<r' tk~nin, przez kierown'1ctwo postano­
k!Iogramow przędzy, ~.etki ty- wiła podwyższyć zaplanowa­
sięcy sztuk konfekCJi, oraz ną sumę z 12 milionów do 
setki maseyn i motorów, któ- 73 milionów zł, tj. o 511 p.ro­
rych nam tak bardzo potrze- cent. 
ba. 

Bardziej charakterystycz- . Przykła~y można ~Y mn.o-
nym jest jednak, że obok zo- zyć .. Poda.1ę tylko. naJbardzi~j 
bow.lązań ilościowych, które dobitne, ale. w kazdym pl;rn1e 
były już podedmowane w ub. os~czędnościowym .admP11str; 
l'Qku poczesne miejsce w te- cyJnym znalazły się pozycj~, 
gor~nych zobOW'iązaniach_ które skorygGWam.e zostały 
znala?:ły zobowiązania, doty- prn:i:z za~ogę na plus. 
czące jakości. Załogi postano- Nic więc ~!wnego, te su­
wiły produkować nie tylko ma o.szczędno~cl z 20 tylko za 
więcej, ale t lepieJ, a posta- kładow zamiast zapl1;1now~­
nowienla te ujęte zostały w nych .P.rze~ adrmrnstracJę 
konkretne cyfry. Załoga PZPB 1.816 mąionow, po popraw­
Nr 3 np. P<>$f;anOW'iła: „Wobec k~ch załog .na zebrania~h pod 
tego że jakościowy plan pro- ntosła się do sumy 2.4.6 mł­
duk~ji nie jem wykonywany, lionów zł ,tj. o 680 milionów 
po przedyskutowaniu tej spra zł, czyli o około 33 procent 
wy i zbadaniu przyczyn ni- więcej. 
sklej jakości produkcji, na- Podane cyfry obejmują 
kreślenia środków nieodzow- wprawdzie tyl'rn 20 najwięk­
nych dla jej podwyższenia i szych zakładów, ale wskazują 
zmniejszenia ilości braków, na możliwości oszczędnośdo­
postanawiamy do września br. we, istniejące w zakładach na 
procent I gatunku podnieść terenie Łodzi. Jasne jest, że 
do planowanej wysokości - oszczędności te uzyskuje się 
82 procent, zaś w grudniu nie przez „zaciskanie pasa:•, 
;przekroczyć go o 2 procent, tj. nie przez mechaniczne obci­
osiągnąć 84 procent primy". nanie wydatków, lecz przez 
PZPDz Nr 5 zobowiązują się ulepszenie procesu technicz­
na dzień wykonania planu nego, przez usprawnienie pra 
rocznego, tj. na 11.X. 49 r. o- cy, przez uzyskanie większych 
s!ągnąć 96 procent pierwszego wynrików przy tym samym 
2atunku. Ba.rda:l„i szczeeółowo nalrhid.7Jie środków. JMnvr>. 

słowem przez zastosowanie I wykonać 104,1 proc. planu, na Rzec:, proszę wru, poniekqd normalna, ie zak~p.u~ąc t. zw.:; 
metod socJ'alistycznej oszczęd-,przędzalni odpadkowej - 119 b b l · w do-"' 

artykuły spo:i,-wc:le domagamy się, a y .Y Y on.e .swi~ze_, · ,il,' ności. · proc. planu, na tkalniach wy- k . T 
Tej fali oszczędności towa- konać - 4.000.900 metrów r.a- brym stanie i w ogóle, jak to sięmówi, p1erwsze1 1a osci.. otez~ 

rzyszy równocześnie wzrost miast 3.440.674, tj. 109 proc. sklepilror:e nowojorscy byli niewątpliwie sko~temowa~i, gdy I 
nakładów i wydatków na ak- planu. A załoga PZPDz Nr 1 rzed jakimś tygodniem amerylrońscy k~ns11men~1 "'. czasie do~o-; 
cję socjalną, na poprawę byto zobowiązała się zorganizować nywania zakupów objawiali masowo dziwne, ze się tak wyrazę,~ 
wych warunków klasy robot- 10 nowych zespołów wspólza- gusty. ! 
niczej. Wydatki na cele socjal wodnictwa pracy, ?:budować i _ Nie _ mówili, kręcąc ' nosem na zachwalane przez kupc6wl 
ne wzrosły dla przemysłu włó wyposażyć systemem gospo- towary _ nie odpowiadają nam zupełnie ani te wasze jajec:ka~­kiennkzeg0 z sumy - 1.!iZO da.rczym sz~tnię dla pracow-
milionów zł w 1948 r. do 3.337 ników. ani pomidory... ·I 
milionów w 1949 r., to jest o Młod?Jież zorganizowana w - Jakże to tak: nie odpowiadają? - dziwili się i oburzah! 
blisko 120 procent. ZMP podejmuje indywidual- wlafoiciele nowojorskich sklepów spożywczych. - Gospodarkę,„ 

Podejmowane zobowiązania ne i zbiorowe zobowiązania można powiedzieć, amerykańską obrażacie, jajeczlro bowiem i po-! 
posiadają dalszą wspólną ce- produkcyjne pod hasłem Mło m.idory ".w.my. na składzie pierinza klasfl i prima sort, świeżut-1 
chę - wszystkie obejmują o- dzłeźowego ~Ynu Majowego. 
kres całego roku. W ten spo- Kobiety postanawiają powiek 1.-ie, czysciutlne, apetyczne... . ·1 
sób zagadnlen~e wcześniejsze- szyć na 1-go Maja ilość kobie - Te wla.śnie są nam nie potrz~bne - oświadcz.a~i ~rom~nie 
go wykonania planów produk cych zespołów współzawodnl- konsumenci. - Prosilibyśmy natomiast o towar mozl1w1e zlezaly, ~ 
cyinych, zagadlllienie oszczęd- ctwa do 600. nie świe:iy i zasadniczo cuchnący„. ~ 
no

0

ści przestało być doraźną Łódź daje swój wkład w o- _ Do konsumcji? - zdumi~li się chytreńscy sklepikarze. 
akc1ą, staae się systemem pra- gólne zobowiązani~. Term[ny _ Nie _ wyja.śniali 11 uśmiechein kupujący. - Nie do kon· 
cy. wykonania planów produkcyj sumcji, lecz do owacji. Goici w porcie będziemy u·itali. Przyjdź. W ramach tych całorocz- nych, zobowiązania jakościo-
nych zobowiąi.ań załogi podej we, podwyższone sumy oszczę cit? - to zobaczycie. 
mują na specjalnych lub tycll dnościowe świadczą 0 tym, że Ano, faktycznie, było co oglądać. Jak port nowojorski portem, 
samych zebraniach zobowiąza ostijteczny ' bilans naszego dawno takiego corsa nie pamiętał. Confetti, mo:ina powiedzieć, 
nia dla uczczEmia święta 1-go wkładu w ogólnopolską gospo lspo:iywcze, cale molo portowe sasloniły. Ze zgniłych jajek i po­
Maja, Kongresu Z>viązków darkę będzie odpowiedni do midorów. A. wszystko na c:eś~ dostojnych gości, wysiadających se 
Zawodowych, lub 22 lipca - ciężaru gatunkowego naszego statku „Queen Mary": imć Bevina i innych poniterów benelukso-
Św.ięta Wyzwolenia. potencjału produkcyjnego, wych. z Belgii, Holandii i Luksemburga. 

Swiięto 1-go Maja, święto handlowego i usługowego. Powitanie bezsprzecznie znamienne i nie dające sit absolutnie 
klasy robotnicze.i znalazło &pe Oszczędność, socjalistyczna k b "' 
cjalny wyraz. I tak załoga oszczędność staje się codzien- wytłumaczyć przy pomocy przysłowiowego: „co raj to o ycza1 · 
PZPB Nr 1 postanowiła osią- nym, żelaznym prawem na- Już rac:rej wyjaśnia je drugie porzekadło: „kogo nie proszą - te· 
gnąć na dzień 1 Maja co naj- ST.ej gospodvki. Zgodnie z a- go za drzwi wynoszą". A kogo:i chetniej ludność całego świata za 
mniej 72 proc. primy i zmniej peiem Krajowej Na.rady Osz- drzwi radaby wynieść, ja1: nie wojennyc11 podżegaczy i wrogów po 
szyć braki do 4,5 proc. Zało~a m:ędnościowej - wyzyskamy koju? l jeśli narazie - mimo IW ej nnj1ep~:ej woli - nie może 
PZPB Nr 6 - wyprodukować wszystkie nasze rezerwy dla tego zamiaru urzeczywistnić, przyjmuje „miłych gości" - zgniłym 
w przędza1nńach co najmnie<j realizacji planów dobrobytu ł i'ajkiem i nieświeżymi pornidorrimi. 
- 801.206 kg przędzy zamiast budowy fundamentów Socja-
769.370 kg planowanych, tj. lizmu. E. TAM. 
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Mistrzowie oszczedności 
w pierwszych szeregach budowniczych Socjalizmu 

Maria Opala 
tkaczka naiwyisżej 

iakości 

M ała i szczupła przesuwa się 
zwinnie wzdłuż szer-!gu 

swych 32-ch krosien. I choc'llŻ 
z pQIWagą starej tkaczki pochy­
la s i ę nad warsztatem ' wią iąc 
zerwaną nic, me wygląda nJ· 
wet na swe 20 lat. A jedn1k, 
pomimo, że jest taka młoda ! 
mała i m'.mo, że niedawno p:11 
cuje na tkalni znają ją tu 
wszyscy. I mówią o niej w 
słowach pełnych uznania i pJ­
dziwu. Bo Maria Opala - tu 
„tkaczika najwyższej jakości", 
to ta, której produkcja sięga cło 
89 procent pierwszego gatunku. 

Smiało roz·poczęła tow. Ma­
ria, młoda ZMP-ówka swą pr1-
sę na tkalni. Z początku 8 '<ro 
sien, potem 16, a obecnie ob5lu 
guje ai 32 automatyczne kir.>· 

,llPrłmy": pl"ZycltodzJ wc;ześniel on Brązowy i Sre!xny Krzyż 
do pracy, uważnie przygotowu Zasługi. 
je swoje krosna, a potem ju7 Dziś dyrektor przędzalni wskJi 
b~z przerwy czuwa aby wszyst zuje nam tow. Graczyka, jako 
kie produkowały gładką, bez . . h · I' 
żadnego ,,błędu" tkan'. nę. Aktyw Jednego z wyb1tnyc r.aciona ·" 
na członkini ZMP wie oobrre, zatorów na swym oddziale. 
że kałdy met~ „primy" .- to - Ech, jaki tam racjonili• 
w4ększy dochód dla panstwa, zator ~achnąl s'.ę maj~ter 
to oszczędność, polegająca 113 G . k p ostu rzucało s i ~ 
właściwym wykorzystaniu 'IU· raczy · opr ,, . 
rowca. Dlatego tow. Maria Opa w oczy", ieby te przystawki 
la jest na tkalni „bawełnian~! przy selfaktorach przesunąć o 
czwórki" - mistrzynią oszclęił 90 cm. Bo przecież w' ększa· 
noścl. jest równość biegu maszyny, 
TOW. Graczyk Józef przędza równiejsza i mocniej-1 

Z PZPB Nr 3 . sza, no i pas mniej się zużywa, 

sna i dQIWiodła wszystkim, że y ow. Graczyk Józef, jest 
można przy tym dbać także o chy·ba jednym z najdłuże; 
jakość produkcj!. Zupełnie pr-o- pracujących w dawnej fabryce 
ste są metody, jakimi tow. O;ia Gajera. dziś w PZPB nr 3, Za 
la osiąga swój wysoki procent swą 39-letnią pracę oirzymal 

Dobry organizator oszczędza 

Tak. Tow. Graczykow: „rzu· 
cała się w oczy" kon!ecznoś~ 

tych zmian, gdyż rozum:e. że 

z malych ulepszeń pows' a ; ą 
wielkie dzieła, wielke osz.czr '.! ... 
ności, ogólny dobrobyt. 

Przesunięcie przystawek przy, 
IO selfaktorach - to podn!es·e 

Jak gospodaruje w swoim magazynie tow. Kruś 
W opinii swych wła.dz i towa· J przed~'?ątec::nych . za:pas6w ni~ j p;z

1

e
1

kracz:a to nasze kompeten· 
rzyszy pracy tow. Kruś, kie- było JUZ gdzie pomieścić) ale Wl CJe • . . 
rownik magazynu mącznego Po-/ d~ć, że taki obrót rzeczy ~ardz_o Oszczędność, to umkame z:będ· 

h · S ółd · 1 · S · me w smak tow. magazynierowi. nvch kosztów. W tym w:ypadku 
wszec n.eJ P zie ~i pozyw· „Można hy przecież zaoszczę· jest to szybki rozładunek wago· 

nie o 4 procent ilośd primy na 
prz.ędzalni, ito oszczędpość pa· 
sów transmisyjnych, to 130.000 
złotych oszczędności rocznych, 

c6_w moze pretendowac do tytułu dzić',. nów, szybka rozwózka towarów 
mistrza oszczędza.nia. W h t ś'- i szybki obrót towarów w ma· N 7 d rnagazynac czys o c wzo· . - z PZPB r pona Dlaczego7 Bowiem obowiązków wa Ni<>'dzie nie widać rozsy· gazynie. Jesteśmy św1adkaF.l 

Wt. loch im 

swych nie traktuje me<:hanicznie ro : ki d . h ·k' jak tow. Kruś daje i-obie z tym 90 procent wypr.z:ędu . . . . k . paneJ mą , ziurawyc wor ow r dę Nadszedł wagon mąki. p 0 • 
i me ogramcza. się do wy onania itp Dbają tu o najlepszą. konser IL! , , • W J ow. Jochim przypomina 
podstawowych czynności maga· wa~J·ę towarów i opakowań ra dośeł spóznhion.a. Omdab~azy· skrzętną gospo<lyn ę, ~dy · · , · nach w asnyc ciasno. iera· . ~ymera .~ przYJą.ć, wydac towar Tow. Kruś objaśnia: „Platformy ją.ca z rozładunku towar ekipa pelna troski obchodzi swoje ma 
~ właściwie go przechować, ale do rozwózki są czyste, w skle· samochodów nie odwiP.ziP mąki szyny. Bo nie tylko trzeba sla 
Jako . dobry organizator. prz?z pach też mąka jest odpowiednio do magazynu, lecz dostarczy ją rać się o to, żeby nie byl1J 
właściwe rozdysponowanie ekip składowana, niestety, najhar· od razu do sklepów. W ten spo~ przerw w pra<:y . i aby równo 
robotniczych do czynności zała· .dziej niszczą się nam worki w sób uniknie się niepotrzebncJ zwijała się przędza. Dobra 
dunku i wyładunku, wła~ciwe czasie transportu kolejowego pracy, zaoszczędzi czas, paliwo prządka czuwać musi nad tym, 
ułożenie trasy rozwózki, likwi- ale na to nie mamy już wpły· itd. ieby przędza ta była jednollta, 
dację zbędnych czynności i pra· wu". Walczymy i z myszami, Obecnie tow. Kruś głowi si~ a surow'ec wykorzystany do 
cy w godzinach nadliczbowych które niszczą worki, sprowadzili nad właściwym rozwiązaniem maximum. D<> odpadków moie 
likwidację niepotrzebnych tras śmy koty, pociągnęło to za sobą nn.stępują.cej ~prawy: mąkę do iść tylko to, ro już naprawdę 
i postojów, wygospodarowywuje wprawdzie wydatek na ~leka, ~klepów odwożą samoch?dy, n11. nie nadaje się do produkcji. 
dla Spółdzielni poważne sumy. ale za to worków myszy me bę· których oprócz szofera ,Jeg? ,po· Jak największy procent wy• 

Nie zawsze wszystkie zaeady dą. nam gryzły. mocnika i konw~jenta znaJdnje przędu - oto hasło oszczędna· 
o~zczędnościowe tow. Krusia. z<>- Dewizą pracy magazynu jest się dwóch robotników, dla rozła· ściowe przędz~lni. 
stają. zrealizowane. Chciałby on - jak najszybciej towary prze· c;.unku. 1'en stomnek dwóc~ 1~1 · ,.I?rogo płaCll~}'. ~a bawełnę; 
zlikwidować wszelkie marnotraw znaczone do sklepu ~:1adować dzi niez.będnyc~ do wypclmem~ ! mu~,':"Y ją un:i·eJę~me wykorzy 
stwo c~asu i pracy ludzkiej w i do punktów sprzeda~y dostar- pracy fiz_YC?.MJ n~ trzec~ ludzi I st~c . . twierdz: tow. .Jo­
swym dziale, ale do tego ideab. czyć. ,,Nie zawsze z winy mag~· p_ozos;ałeJ obsługi ~ydv.Je ~u~ ~h1m 1 ?a Je przy~~ad mnym, 
- nie taka szybka droga. To· zyoów na.stępuje w zaopatrzeniu się niezdrowy. - Nie wiem ~e- Jak nalezy prowadz1c taką w!a· 
warzysza Krusia o jedn<> serce sieci detalicznej opóźnien!e· Za· ~zcze jak to za~adn~e~ie :ozwią· śn'e oszczędną gospodark~ ~u­
boli. Wobec przeładowania ma· mówienie sklepowego mm do zemy, ale wydaJe mi się, ze alho rowcem. Przede wszystkim w 
gaz~Ów odbierających mą.kę nas trafi czasem i kilka dni We· pomocnika szofera będziemy mu: porządku utrzymuje maszynę. 
wprost z rampy, musimy wyko· druje z biurka na biurko. N:i- sieli obarczyć pra.cą., all:- tez aby kurz nie dostał s!ę do orzę 
rzystywać dla celów składowa- poparcie tych słów przed~ta\Vił zlikwidować konw~Jenta. Ubec· dzy, pilnuje procesu o'.iciąganla, 
nia górne kondygnacje ma.gazy- nam dowód rzeczowy. Za.potrze· nego stanu nie mozna uznać za stara się, aby jak najmniej 
nowe. Mimo windy i dowożenia bowanie sklep11 które dop~ero zadawalający. przędzy pozostało na szpi;lkach, 
worków na wózkach, rozładunek po 4 dniach trafiło we właściwe P1'ogram oszczędności w. m~ga gdy kończy się zwój i pozo­
trwa dłużej , a tym samym jest miejsce, do maga.zynów.. „A zynach mącznych PSS-u me J~St stałości idą do odpadk6w. 
kosztowniejszy''. Wprawdzie za· sklep w międz~czasie st-01 _bez w;czeTJlany; Na~ tym zagad?ie- W trn c;posób tow. Jochim 0-1 
tor w mag.azynie mącznym po- towarów, a to medobrze. Mu~i~y mem będzie się zastana.viała siągl' ponad 90 procent w.vprz~ 
czvnil cukier (którego dużych ; to zwalcz.vd. r.bol\ wła§c1Wle mel'•>: er. ła. zało!!'a urae nicza. du. 



Woj. łódzkie wykonało plan kontraktacii w 100°~ 
W diniu 1 kwietnia wo,iewód~t'tf'o lódzkł,e jako p?.eru)- w~7.elkie dane ~Y plan wyko- właściwy i zl;>yt biurokratycs 

sze na terenie oo.lego kraju wykmuilo plan loontraktMji nać w 200 procentach. ny podeszły do sprawy kon-
trzody w 100 procentach, traktacji. 

Szybkie i sprężyste wykonat1ie planu z<11wdzięcza~ nai.e- J~~~:-E~~~Y Organizacja rawska i kk
1
utd-

ży w pierwszym rzędzie ofiarnej praoy naszego aktyiru r nowska winna brać przy a 
partyjnego i spółdzielczego, który potrafił uświadomić POW_IATI dobrej prący z powiatu łę-
chlopów o korzyściach nowego systemu. ~ wyko~amu planu p:zo- czyck,iego czy opoczyńskie· 

Nie zamierzamy. jednak spocząć na lau.r&h i illo.tego ~uJą obecnie takie poWlaty go. Tam nie czekci.ły aż chłop 
uważamy, że d:.isiaj cza.'J dokonać pe'1rl1ego przegląiu Ja.k ~ęczyc~, Opocrzno, ~- przyjdzie sam do gminne~ 
osiągnięć i bral;,ów w naszf.'j pracy, by tym lepi.ej móc p:ra wic~ ~ Lódz, które ~rzyątąpi- spółdzielni zakontraktowac 
rou:ać w przysclo.§ci ły JUZ do wykonaroa Pl.a.nu tucznika, a sami poszli na 

· dodatkowego. Inne powiaty ady od domu do domu 

Akcja łączności miasto ze wsiq przybiera na sile. Ostatnio 

Zwiqzki Zawodowe prielca:roły Wilkowicom n::>wy traktor 

~ykonanie pl~nu_ kontra.k )i" I?rzyczyniły. się też orga- jak, .Pio~r~ów, ~ask, Brzezi- ~0J:śnia'.;ąc wła$ciwy cel u~ 
taCJl w tak krotkim człs1e mzacJe partyJne, które uy rowruez wkrotce przekro- :_ al Rad Ministrów w 
było możliwe tylko dzięki te wspólnie ze Stronnictwem Lu czą zakreślone plany pier- c w fe akcl H" Czy przy 
mu, że chłopi zda"\\ali sobie dowym i ZSCh dopomogły wotne. Nie wszy11tkie jednak spraw słabe· ·~ac· w akcji 
spra.~1ę, iż. al~cja „H„ to za- Gmin~ym .. Spół~ie!niom w że powiaty należycie zor?'a~ ~~~~aktow~nia ~ wiecie 
bezp1cczeme ich przed speku orgamzaCJl spędow i kontrak zowały pracę, a szczegolrue sko-maa;owieckim po czy 
!antami i pośredn;kami, któ- towaniu trzody chlewnej. Te odnosi się to do Rawy Ma- ~7nowskim ·kają może 

• . • . . rzy ~kupując tr<1•>dę chle\~ną połączone wysiłki dały w wy zowieckiej i Kutna, gd.zie ut 
0 

że chl~w tych po· 

Poszkodowam "l: Radzie wmm SI" zwro' c: c' ~ by~o ciągnęli z ~ego po.- niku ~o. ż: nasze wojewódz- kont~kta~ja przebiega dos.yć ~ia~~ch nie - ~osiadają p.o-
'l I s~dn1.ctwa olbrzymie zyski, t".''O łodzk1e w kon~ra~towa- powoli. Wmę za ten. stan me trzebnej ilości świń do k<m· 

do Głównego Komitetu Pomocy dla Powodzian ~UJllUJąc _chłopa - ~roducenta mu. trzody chlewneJ oslągnę- czy :;><>noszą w p1er":szy:i;n traktacji? Sytuacja przedsta 
W . k . i okradaJąc rob-0tmka konsu- ło JUŻ przeszło 100 procent rzędzie nasze orgaruzacJe . się odwrotnie gdyż po-

k
. związ u z zapytanie~ spowodowanych przez po- men.ta. Do powodrienia akcji planu na rok 1949 r. i mamy partyjne, które w sposób nie w~at rawsko-~azowiecki 

s terowanym przez czytelni wódź nie ma, a pobierane Wia 
ka do Powszechnego Z::ikła- składki dotyczą jedynie u- słynie z roowiniętej hodowli 
du Ubezpieczeń Wzajem- bezpieczeń od ognia wzgię- Wy będziecie się uczyli od nas a my od Was" trzody chlewnej. Przykładem 
nych otrzymaliśmy z oddzia dnie gradobicia. w wypad- li I teg? mogą .być S.tJędy. na te-
łu wojewódzkiego PZUW ku zaistnienia szkód od gra Robotnicy łódzcy w Lipinach renie powiatu r~wsk1ego, a 
D.astępujące wyjaśnienie·: dobicia wz~lędnie pohr·t . . . . . , pn;ede wszystkim ostatni 

w odpowiedzi na list dział ubezpioczel'l PZUW .Akcja .lącZ11'?'9ci wsi z we~f'tety Niedzielne, oraz Orkiestra z~częła ~rac spęd w dniu ~W marca br. w 
Wasz z dnia 25 marca u- bezwzględnie od.szkodowa- n:1aste~ Jest me tylk? a.k- goscmne ~tęp~ ar~y~tycz- skoczne k~wałki. Pomune Rawie M:azowieckiej, gdzie 
przejmie \Vyjaśniamy, iż w nie wypłaciłby szybko i pun CJą ZWJ~"}aną z pracami w10- ne, przy udziale istme~ących tłok.u ~ogi zebranych łloru- zakupiono 186 tuozni}t-Ow, 
myśl dekretu z dnia 2 sty ktualnie. s~nny~i w polu,_ napra~vą ma przy ~abr~k~ch.robot:mczych szały inę V: takt muzyki. przeciętnej wagi 150 kg jed­
cznia 1947 r. nraz wyd:anl"· Pragniemy zaznaczyć, że szyn i narz~; rolm?zych zes~oło?: s~et~1cowych. Nar~c1e przed kurt~nę na sztuka, 86 cieląt i 23 itr,0 

go na jego podstawie rozpo chociaż w myśl obowiązują- przez robotmkow z miasta, Pisahsmy JUZ na temat u- wyszedł Jeden z 7,;AMP-owcow, wy na rzeź. 
rządzenia Min. Skarbu z dn. cych przepisów PZUW ni<> ale obejmuje i prace kultu- niwerstytetów niedzielnych, kolega Ostrowski, który w 
2tl kwietnia J 9-18 r. buckwlC' ma obowiązku wypłacania raln0-oświatową, oraz uświa nie podając natomiast opi- kr-Ot.kich słowach określił śWIĘTY BIURO KRĄ CY 
położone na terenie całego odszkodowań za szkody spo di:m,iającą, . p;owa~zoną sów ~eh .• art~stycznyc~ cel i zadanie ekip objazdo- NIE SPI 
państwa podlegają przym'J- wodowane prze"!: powódź, te wsród mal.o 1 sredmorol- występow. Dzis w1ę~ z kolei wych, oraz odczytał ~ro- Trzeba jednakże stwier• 
sowemu ubezp_ieczeniu cd jednak pragnąc przyjść z po nyo~ chłopow: . . ~apoznamy . c~elmków z gram imor~zy.. . . d!zić, że organizacja spędów 
ognia. Poza tym dekret 7 mocą dotknięt.vm w ubie- Wieczor_ynki, \\'~eczor'.mce, Jedną z takich imprez. - Przy;ieżtlzamy tu dzis w Rawie Mazowieckiej ma 
dnia 3 stycznia 1947 r. po- głym roku tą klę :;k.1 dobro wykłady I prelekcJe, kancer * * * do was po raz pierwszy, ale duże niedociągnięcia. Skup 
stanawia iż w dalszym dą- wolnie wypłacił 7 e swych ty i filmy, oto co daje wsi W niedzielę 3 kwietnia nie po raz oetatni. 13ęd2ie- dokonywany jest od godz. 
g11 na terenie swojej d?:ia- funduszów sumę 70 milio- miasto, Niewątpliwie wkrót- członkoWie ZAMP-u oraz ze my się starali kontakt ten 8-mej a kasy wypłacają na· 
łalności Rady Powiat<)we nów złotych, przekazując ją ce do miast, do fabryk i społy świetlicowe PZPB - utrwalić i wzmocnić. Wy od Ietność dopiero po 9-$j. 
mogą prowadzić przymuso- Głównemu Komitetowi Po- warsztatów zaczną wyjeż- Ruda Pabianicka Nr 36 ru- nas będ:d~cie się uczyć i my Wskutek czego tw-0rzy si~ 
we ubezpieczenie mienia ru mocy dla Powodzian. dzać zespoły artystyczne ze sz~ły w swój coniedzielny od was. Będziemy przyjeż- przy kasie kolejka i chłopi 
chomego (ruchom~ści rolne Toteż poszkodowani winni :vsi~ co prz~czY?i się d? ~bli ObJa~. Miej~c~m y:zezna- dżali nie tylko z rkipą art~.r- są niezadowoleni. 
i domowe) od ognia, a Rady zwrócić się do odpowiednich zema chłopow i robotmkow. czema była wies Lipiny w styczną, jak to ma miejsce D t byt biu 
Wojewódzkie przymusowe władz. które w tym "-'YPlłd Ożywioną na. tym polu dzia- powiecie opoczy:óskim. dzisiaj ale pomożemy wam k ri~ga spraw": to ~ontrola 
ubezpieczenie plonów od gra ku mogą im udzielić porno- łalność przejawia na teren:e Wioska położona jest w zaz;ajomieniu 'lię z prze- rkoóra yczrue UJę a h na 
.1 b' · · ództ z · · 'd · k h 1 . · . .· . . . r w przeznaczonyc 
,..o ic1a. cy. . naszego woJew wa. wią- wsro p1ę nyc asow sosno m1anan11, Jakie zaszły w zy- d . Chło chcncy sprze 

Jak więc z tego wynika Oddział Wojewódzl~ł I zek Akademickiej Młodzieży wych, na.d brzegiem rozle- ciu naszej Ojczyzny noino- sdp~ze az. d . P k "" ę tisi· 
... b · · d t t PZUW p 1 k' · · · · ł h t 6 z . . · · • -I' ac na spę zie row m „ ezpieczema o nas ęps w ~ o s ieJ, orgamzuJąc Um- g yc ~ aw w. daleka JUZ żerny Wam w walce o nową 
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Kontraktowanie roślin w Sieradzkim posuwa· się stopniowo naprzód 
. Powiatowy Zarząd Gmin- zimą zakontraktowano 141 do najbardziej oddalonych 

nej Spółdzielni w Sieradzu, ha grochu „Wiktoria", 6,151 wsi powiatu. (eh) 
wspólnie z Powiatowym Za ha maku, ponad 4 ha fasoli, -- · 
rządem Samopomocy Chłop 31,39 ha rzepaku, 74 ha ziem SZKÓŁKA W KŁOPTOWlE 
l'lkiej, przeprowadza kon- niaków jadalnych i 4,25 ha SPR,ZEDAJE DRZEWKA 
traktację roślin. Dużą trud- ziemniaków przemysło- W związku z tym, że wie 
nością przy przeprowadze- wych. le gmin powiatu opoc:.:yń-
niu kontraktacji jest brak Zarządy dwóch wspólpra- skiego zamierza przystąo1ć 
środków lokomocji, przez cujących ściśle ze sobą in- do obsadzenia dróg drze­
co instruktorzy mają u- stytucji dokładają wszel- wami miododajnymi, zwię­

trudniony dojazd do odle- kich starań, aby usprawnie I kszyło się zapotrzebowa­
głych gmin powiatu, które przebieg kontraktacji. W nie na sadzonki. Wiel­
mają być również objęte ak- tym celu dąży się do zwięk- ką frekwencją cieszy się 
cją kontraktacji. Mimo jed- szenia ilości środków komu szkółka w Kłoptowie w gmi 
nak tych trudności kontrak nikacyjnych i wypożycza ! nie Wielka Wola, gdzie moż 
towanie przybiera coraz auta prywatne, co umożli- na nabywać akacje, klony. 
szersze rozmiary. Jaszcze ; wia docieranie instruktorów kasztany, oraz ~ipy. 

Zaprawian~e ziarna s~ewnego 
uchroni rośliny uprawne od chorób 

Jedną z zasadniczych czyn \teriału nieodpowiedniego od Igo pszenicy, oraz jęczmienia 
ności o których nie wolno odpowiedniego. wykorzystać należy istnieją 
nam zapominać, przed wy- Przy tak wa;:~ym zagad- ce już przy ośrodkach ma­
siewem ziarna to odpowie- nieniu jak przygotowanie szynowych punkty czyszcze­
dnie oczyszczenie materiału ziarna do siewu musimy pa nia i zaprawiania 7.iarna sie 
siewnego. Od tego bowiem miętać, o zaprawieniu ziar- wnego. Tam też winni się 
jak zostanie to dokonane za na środkami chemicznymi kierować wszyscy rolnicy 
leży w znacznej mierze na sucho lub na mokro. Tak chcący otrzymać zbiory zdro 
plan. / zwana zaprawa lub bajca wego ziarna. 

Przed siewem należy pa- służy do niedopuszczenia Akcję należytego dnczysz-
miętać o należytym dosusza wzgl. zabicia zarazków cho- czenia i zaprawiania ziarna, 
niu ziarna, o przesortowa- rób roślin, jak choroba kre należy propagować, gdyż 
niu i uwolnieniu od zanie- skowa, śniedź cuchnąca pzze straty, które rolnictwo na­
czyszczeń, z nasion, ch•Ya- nicy, głownia pyłkowa jęcz- sze ponosi, dzięki grasują· 
stów, z grudek ziemi itp. mienia itp. cym chorobom na roślinach 
Czyszczenie ziarna odbywa Najpraktyczniejszymi środ- uprawnych są b. duże . Po­
się kolejno. najpierw na kami zaprawiania są zapra- nadto sprawa odpowiednio 
młynku, gdzie następuje wy suche, iak „Ceresan" lub doczyszczonego ziarna i za­
pad działaniem wiatru - u- „Ziarnik". prawianego, nabiera specjal 
sunięcie plew i ziarn słabo Zaprawiarkę można sobie nego znaczenia przy wysie­
wykształconych, a przez to samemu w gospodarstwie ·wit- materiału siewneg 1 o 
lekkich. zbudować:. wykorzystując do wysokich wartościach h::'.io-
Następnym zabiegiem j:::st tego celu jakąś starą beczkę, wlanych, a więc ziarnie u­

dokładniejsze czyszczenie na którą ustawia się na pod- szlachetnionym, stosowanym 
wialni, gdzie juŻ występuie s+'.lwie w ten sposób, że śro w tzw. „Blokach Nasien­
przesortowanie ziarna !'la od dek jej opierać się b~dzie nych". 
p'Jwiedni.ch sitach, zależnie na osi, a przez obracanie u- Przez dobre czyste i zdro 
od gatunku ziarna i oddzie- zyska się doskonały skutek, we ziarno - podniesi<'n1v 
lenie zanieczyszczeń grub- tj. znajdujące się wewmitrz wydajność z jednostki no­
s>:ych, jak grudek ziemi. !lia ziarno w ciągu krótkiego wierzchni i przyczynimy 
sku i nasion uszkodzonv;:h. czasu zostanie dokłarlnie wy się tym samym do podnie-

Sortowanie ziarna siewne mieszane z zaprawą. sienia kultury rolnei i zwię 
. gc. na tryjerze iJOZwala ;uż Dla masowego czyszczenia kszenia dobrobytu rolnic-

na dokładne oddzielenie nia i zacrawiani.a ziarr• aiewne t'W'ł E. T. 

b~lo w:1dać. cze:ni~jące grup socjalistyczną wieś. Ale ta ~~0° ~~zędu do dr~iego]eby 
k1. l~dz1 z ozyw.iemem, :ozpra pomoc nie będzie jednostron wreszcie otrzymać potrz~bne 
Wl~Jące o ~aJącym s1ę od- na. Wy podnosząc swoją. go zaświadczenie 
b)'.c ~'fltęp1e. Zaznac,.;yć na- spodarkę. będziecie jedno- ' 
lezy. że taki „Teatr'' z mia- cześnie pomagali i nam bo- POMOC 
st~ i:o raz ri~rwsay miał za- wiem dostarczać będ;_iecie WETERYNARYJNA 
witac do Lipin. do miast wi:i:<1ze płody, które Trudno w jednym artyku-

i!:dą ~ d ' umoiUwią znowu rozbudowę le poruszyć wszystkie za gad 
~e Ja ą. p~dały co przemysłu i handlu socjali- nienia wiążące się z akcj~ 

chwila słowa, w miarę jak stycznego". 
samochód ekipy krył się mię Przemówienie kol. Ostrow .,łl", ale na jedr.4 sprawę na 
dzy dr.zewami lasu. Wreszcie skiego powitane zostało bu- iet.y zwrócić tlWa~ę. s. nuano 
wyrywa się z piersi zebra- rzą oklasków. Snać trafiło wicie nie wystarcza, że sztu-
nych, szczególnie dzieci we- do przekonania. ka zostala zakontraktowana 
t h · · ' musi dbać i oto by w swoim 

s c ~eme ul~. . A potem podniosła si~ czasie trzoda była dostarczo 
.,są. Robot~icy przyJecha- 1rn;t~'1la ... i l>rzed ocr.ami w1 na. To zaś wiąże się z ko­

h · ~a stopmach szkoł~· na- dzow przesuwały się nume-
sta.p1ło serdeczne powitanie ry barwne~o programu. ma nieci.mością należytego zorga 
k nizowania pomocy weteryna-

e ipy przez miejscową lud- !ując na twarzach widzów r ·ne · St d bardzo ważn 
nosć. Zacie~awienie i radość to radość: to głęboką. zadu- ?a~ c~"m p;oblemem icst ~ 
malowa~y się na twarzach ~ę, w nu'.łr~, czy to był ta- g. ad~ienie przesz·k~lenia 
wszystkich zgromadzonych, mec rosyJslri lub marynar- d 'kó eter a 
Dzieci krążyły koło samo- ski, czy td śpiew -.olowy pr~o ~~vm ~rm w barJ':Iej-
c~od~, pragn~c ujrzeć prze- utworów Moniuszki. ~~J~iiaJ'duJ"emv się w okresi~ 
b1eraJących się a t t · · Al vt od · J 

choćby dotknać rp~~ę~nw' ·hl Śi"ągneąłszsckz. pow d ztent1ał om- wiosny i wskutek ciepła m~· 
. , • . ~ c ecz po Y u e my już sygnały rozszerzania 

ro~n;i.arow bębna lub trąby. „Gospodarz to ja". Nieustan się róiycy wśród trzody 
~iesc o „teatrze" rozeszła ne brawa były naJlepszyn\ chlewnej Przeszkolenie przo 
się lotem . ptaka, ś~iągająo obrazem nastr~ju wśród ~e- downikó.;,.. weterynaryjnych, 
zwesząd ciekaWYch imprezy. branych na sali. usprawni pomoc i zapobieg· 

Plac prz.ed salą teatralną ~a. rację Maciek - twier nie roriszerzeniu się tej groź-
wyglądał Jak. barwna łąka. dz1ł Jeden ze starszych go- nej choroby gdyż szczepiG• 
Ludowe str~Je kobiet, grają spod;:irzy, mówiąc o i.kcji nek posiadai-rtv pod dost0t· 
~~~szystlc;m~ kolorami. ! w sztuce „G?spodarz to ja" kiem, trudnoś.ci zaś polegaj~ 

. e odsw1ętnc wstązki - podkręcaJąc wąsa - zaw na tym że nie posiadamy do-
dziewc~t przyciągał oczy, j sze. tak jest, jak chłop daje statec~ej Uości luqzi kt6-
Wreszc1e ?rzwi otwarto i ż~ sic wodzić ~abie za nos. rzy by po prŻeszkoleniu mo-
wy, ruchhwy tłum Judzi Po raz pierwszy do nas gli dokonywać szczepień o-
wpł~ął do wnętrza. Sa.la przyjechał „teatr" my chronnych. 
musiała by być trz t n"gd · ' t k" ka ab W"'Z . ,y razy. a ~ Y. Je~z~ze cz~g~s a ieg? Organizacje partyjne win-
. .'. "-:( ~ ystk~ch . P?mie- nie w1dz1eh - ?1ow1li ch~opi. ny bacznie obserwować roz· 
scic. Nt~ było naJmmcJszego A ZAMP-ow1ec z L1pm, wóJ' akcJ"i H" na swoim te-
zaiłamama muru · · st · bi" k d - · · · " · . . . , WzJUes1e- OJący is o ~ceny 0 e renie i wszvstk1e błędy spo. 
ma pod~og1, me mówiąc już zwał się - i my musimy strzeione natychmiast likwi-

0 d~1ach i oknach, gdzie zorganizować taki -espół, dować zaś wsr&elką akcjt 
by nie ~kw!ł zaciekawiony który pojedzie do miastą.. . czynników wrogich paraliżo­
d~ na.iwyzszcgo stopnia Przedstawienie zakończo- wać na miejscu. Należy przy 
widz. Salę szczelnie zapełnia no zbiorowym odśpiewaniem tym parbiętać że najmniej· 
ły ~asy ludzi, tnvając w o- hymnu młodzieży demokra- sza usteri·a 0 he ona J"est do-
czekiwan · t · ~ m: . . . . yczne.i: . konywana. ąystematyoznie, 
. r:r:e -. Jozick - w1d.,.1ałoi;, Ludzie z żalem patrzyh za może spowodować nieobli· 
Jakie miał wąsy .i i:os? . odjeed~ającymi artyste.mi- czalne szkody, & zadaniem 

Patrz, patrz .. Jakie suk1?1e roho~nika.mI. . naszym jest, deby tych uste 
- odzywały się co chwila Dz1ęk11Jemy wam za pięk- rek pyło jak najmniej. 
głosy, gd.y przez kurtynę na ne rh,vile - dziękujemy za 
poczekanm f>n",....-'l-nn11. nrzed8hwienie padały 
dał się widzieć jakiś arty- -h-,·Jó. ':ł ręct" długo, długo 
sta. .!.dwaly na pożegna.nie. J. S. 

Kierownik działu rolnego 
WK PZPR 

J3ukows_!i RQma.u 
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Kronika Piotrkowa w interesie mas średnio ; malorotnych eh/opów 

Spółdzielczość -wiejska realizuje .nowe zadania 
Z przeD'lóuienia tow. Pszczółhows'-iego na Ili Zjeździe ZSC..h 

Nową ludową spółdziel dzielniami samopomocy I Gminne spółdzielnie li Rolniczej Spółdzielni „Sa 
czość chłopską powołał do chłopskiej. zdobywają należne miejsce mopomoc Chłopska" stwo-
życia pierwszy Kongres W~te~zne, . błędne kon- Rozpoczęta w lipcu 1947 rzyło _warunki dl_'.ł peł:ieg~ i 
Zw. Samopomocy Chłop- ~epcJe I. teone _o .neutralno- r. akcja łączenia gminnych szy~~iego rozWOJU sp?łdz1el 
skiej w Lublinie w grud- se~ pohtyczneJ ,1 o~rębno- spółdzielni z 4 tys. spółdziel czosc1. samopo.mo~ow:J· 
niu 1944 r. w swoim „Orę- śc1 ruch1;1 sp<;>łdziclcze150 ni powszechnych na wsi . Gr:nmne sp~łdzielmE! sta­
dziu do chłopów" postana- sp:aw~ły, ze gmmne społ- stworzyła nowe, lepsze wa- Ją. stę po~aznym narz~­
wiając, że w każdej gminie dz_icln~e p~zb~w1one były na runki rozwoju spółdziel- ~ziem w~Jk1 .ze sp~kulac~ą 
ma powstać gminna spół- lezyteJ op1ek1. czosci samopomocowej na 1. wyzyski.em na wsi, . s~a]ą 
dzielnia samopomocowa, ja W takich warunkach dzia wsi, wyznaczała 1"e1· właści- s.1ę powaznym czynn!k1.em 
ko podstawa podniesienia ł 1n e ł Zscłi ł . f' we mie3'sce nie usuwała J'ed pomocy ma oro ym 1 sr -
dobrobytu chłopów, i roz- acze ~ z ca ą o 1arno- ' d · l hł 

XO
U'TT ---0- k , . . nak tych wszystkich bra- moro nym c opom. 

I .-~u WINSZUJEMY woju ulturalnego i mate- sc1a, z twardą wolą 1 z bo- ko'w . k' g . 'ł Bardzo ważnym odcin-
l'I- r· 1 · p· · . · . . Ja 1e mmne spo - . a<Oda, dnia 6 kwietnia ia nego ws1. ierwsze grom Jowym zapałt>m szli pona- dzielnie odczuwały w zakre ~iem P<;Jmocy małorolnym 

1949 r. ne spółdzielnie powstały w gać chłopom w łamaniu sie pomocy organizacyjnej, 1 śred!110.rolnym chłopom, 
Dziś: Wilhelma styczniu 1945 r. przeszkód, w przezwycię- gospodarczej i finansowej. szcze~olme sk~tecznym na-

/' AtNIEJ_S_Z~-T-ELEFONY W ciągu pierwszego 1945 7.aniu wszelkich trudności Zmiana tej sytuacji nastą- r~ędz1em ~a~k1 z wyzys-
1 n....~ Bezpteczeilstwa Public•. r. powstało 784 gminne <;pół przy zakładaniu gminych pić mogła dopiero po prze- kl~m kap1!aldlis.t:vlczny~ dnk~ 
...,~ „ dzielnie, na koniec 1946 r. 'ld . 

1 
. budowie całej struktury wsi, są spo ZH' c7.e osro 1 

st~::of=~~4!a l0-
72 

liczba ich wzrosła do 1.658. spo zie m. spółdzielczości po przezwy- ma<;zynowe (€<?M).. ZSCh 
&nita! św. Trójcy 

10
.
70 

by dojść w końcu 1947 r. Zakończeniem tego pit>rw ciężeniu wszystkich wstecz- rozpocz;:ił ?n~amzaC]ę. S?M 
Pogotpwle lekarslne nocne 

111 
do liczb~· 2.497, a więc do 11zcgo etapu walki o miej- nych teorii 0 neutralności p~zv gminnych społdz1~l-

Staltna 45
1 

tel 10.04 osiemdziesięciu paru pro- sce gminnych spółdzielni politycznej spółdzielczości i mach w 1947 r. Pod ~on.1ec 
-o- cent ogólnej liczby gmin. na wsi była uchwała Rady jej odrębności, 0 ,,rzeczypo tego ro_ku było zorgamzowa 

RedaKcja i administracja Głównej Związku Rewizyj- spolitej spółd7.ielczAi" Do- nych p1erwszych. 40.5 S~M: 
,.Głosu Piotrkowskiego" Reakcja zwalcza spóldziel- m~go Spółdzielni w lipcu piero przyjęte na n Zjeź- Na 31.12.1913 r. istniało 1u:t 
Piotrków, Al. 3 Maja ł. In- nie Samopomol'y Chłopskiej 1947 r., uznająca gminną dzie dawnego ZGS „Spo- 2.022. 
teresantów przyjmuje się Nie hvły łatwe te pierw. spół~zielnię za. pod~tawo"":ą łem" w listopadzie 1947 r. W przyp;otowaniu spółd7,iel 
codziennie (prócz niedziel i sze lata budowania spół- ko~ork~ ?rga~1~aC~J?-ą społ zasady przebudowy struktu czych ośrodków maszyno-
świąt) od godz. 15-do 18. . . . dz1elczosc1 w1e3sk1eJ oraz ry spółdzielczości i rozpo- wyrh do siewów wiosen-

_,,_ dzi~lczosci . samopom?~0- zalecająca łączenie powsze- częte na ich podstawie w nych o~romną rolę odf'~rała 
P ·~rlzlelnfa „Głosu Piotrkow We} .. Reak~Ja z całą wscie- chnych spółdzielni spo- styczniu 1918 r. organizowa akcja łaczno':ri miasta ze 

'{lego" ul. Słowackiego Nr kłością podJęła .walkę z pow I żywców na wsi z gminny- nie PZGS i wreszcie powo- wsią, odei;rały ekipy robot-
llti, Tel. 111-40. stającymi gminnymi spół- mi ~półdziclniami. łanie 1 lipca 1948 r. Centra ników fabrycznvch. wyjeż-

diających do poszczególnych 

lnterpelade no.~z)•ch Cz11te/n;hów 

Trochę arytmetyki 
czyli co oznacza strata 5 minut 

. Szanowny Towarzyszu Re wiek zwrócić uwagę na cał­
dakt-0rze ! kowite wykorzystanie dnia 

Obecnie cała klasa robotni roboczego. 
cza przystąpiła do wzmożo- U nas w hucie „Horten­
nego oszczędzania na każ... sja" na oddziale Szlifierni i 
dym odcinku życia gospodar S-Ortowni na 5 minut przed 
czego. W związku z tym, na- zakończeniem pracy praw:e 
leży większą niż kiedykol-1 wszyscy pracownicy, a je:.it 

Młodzieżowe brygady współzawodnictwa 
przy szwalni „Piotrkowianka" 

Na ostatnim zebrani'l człon! nia szkolenicwP. Zajęci pra­
kowie Kola ZMP przy ·szwa] :.:ą i szkoleniem mlodz~eżow­
ni „Piotrkowianka" obrado- -:.y nie zaniedbują jednak od 
wali nad przystąpienie::i do c:inka kulturalno-artystycz­
współzawodnictwa i oszczę- nego. 
dza?lia. Oszczędzar.ie polegać w_ najbliższych d~iach z~r 
będz'.e na zmniejszeniu ilo- gamzowana zostanie sekcJa 
ści polaman eh igieł mnie·- dr~m~tyczno-kultural~a w 
s . ! , . ' J świetlicy zakładu. ProJektu-

ich przeszło 360. są już go­
towi do wyjścia .. Tak wiec 5, 
a nawet więcej minut prz:!u 
dzwonltiern, maszyny już są 
nieczynne. 

A teraz trochę arytmety­
ki. Jeżeli pr.zvjmiem,·,. i.P 
przynajmniej 300 robotni­
ków nie wykorzystało 5 mi­
nut czasu produkc~r°i"c~:i, te 
czyni to razem 1500 min·:t 
czyli 25 godzin dziennie. A 
przecież wszyscy mają płaco 
ne za pełne 8 godzin. Jeżeli 
przeciętna płaca za godzinę 

wynosi na tych oddziałach 
około 60 zł„ to czyni to 
1.900 zł. dziennie. Pomnoż'.)­
ne to orzez 24 dni robocze 
w miesiącu, wyniesie kilka­
dziesiąt tyr'"cv zlotych. 

1'frlc:':+1 hY. aby Rada Za 
kładcwa. Dyrekcja i Partia 
na fPkt ten zwróciły uwagę. 

Pracownik 
Huty .,Hortensja'' 

P. Ch. 
( pdne nazwisko 
dakcji). 

znane l'Q-

Robotnicy Fabryki Sklejek 
pos adalą dobize wyposażon~ b1bliote:tę 

Mimo trudnflści. jakie sprawiał wśród innych biblioteczek fabrycz· 
brak odpowiedniego lokalu na świe nych w Piotrkowie. Robotnicy z du 
tlicę, życie kullurdlno·o~wiatowe mą ozrtajmiają nam, że posiadają 

SOM w cE'lu pomocy w re­
montowaniu i przygotowa­
niu maszyn do robót wiosen 
nych. 

Akcja łączności minsta 
ze wsią. 

Początkowo ograniczano 
się wyłącznie do pomocy te 
chnicznej która jednak szyb 
ko przybrała formę łącznoś 
ci miasta ze wsią, nie tylko 
w dziedzine oomÓcy techni­
cznej, lecz również. w zakre 
sie wymiany kulturalno -
oświatowej, polityczno - spo 
łecznej itp. 

Gminne spółdzielnie nie 
są podobne dzisiaj do tych 
sprzed 2-3 lat. 

Dlatego też nie wystar­
czają już dzisia~ dotychcza 
sowe formy współpracy mię 
dzv ZSCh a spółdzielczością. 

Nowe podstawy współora 
cy ZSCh ze snółdziPlczościa 
rolniczą mają bvć ustalone 
:ia Dzisiejszym Kongresie. 

Te nowe zasady współpra 
cy oprzeć się winnv na na 

stępujących zasadach: 
(1) to zasada o której mó 

wi deklaracja, jaką ma u· 
chwalić Kongres, że „naj· 
ważni< jsz:vm odcinkiem pra· 
c:v Związku . usi stać ~ię 
"T"""arla wieiska". · 

(2) to zac:<>tla, że każdy 
członek ZSCh jest człon· 
ldt'm gminnei spółdzielni. 

(3) to nrzeb•1dowa zrze• 
szel1 branżowvch. z dotych· 
czac: często 7hiurokr:itvzowa 
nych zrzE'szeń na ~rupy ho· 
dowców i phmtarów w sa· 
mej gromadzie. 

Musimy zwalczyć powstałe 
hłędy i niedociągnięcia . 
Mówiąc o osiagnięciach 

~pó!dzielczości rolniczej, ja· 
ko osiągnięciach imponują­
cych. ni<> l"""-':na pr)minąć ist 
niehM•rh iA<;7n 7 p br;ików i 
niedomagań, nie można po­
m h "" faktu. ie nie pr7ezwy 
ciężyliśmy je~zcze do koń· 
ca wplvwów elementów kla 
<;owo obcych w F-r-'>łdzielni, 
że nie przezwyciężyliśmy 
litramilrnr~twa nie można po 
minać faktu, że w spółdziel 
nia('h jest dużo nieudolności 
I nieumiejętności, że jest 
wiele biurokratyzmu, który 
toc-zy jeszcze wiele organiz­
mów gminnych spółdzielni, 
a w większym jeszcze ston· 
niu - aparat poszczegól· 
nych ogniw central rolni­
czych. 

Czeka nas jeszcze wielka 
praca nad usunięciem prze­
rostów biurokratycżnych • 
nad usunięciem nawału pa 
pierków, którymi są zarzu­
-::ane i!minne spółdzielnie. 

Czeka nas praca nad us­
prawnieniem planowania. 
sprawozdawczości i rachun 
kowości - szczególnie waż­
nej dla prawidłowego pro­
w;:irlzcnia spółdzielni. 

Musimy dale; prowadzić 
upartą walkę o tani i spraw 
ny handel uspołeczniony, shi 
7.ącv szerokim m::isom małn 
średniorolnvch i bezrolnycli 
chłopów. Dla te.i pracy trze 
ba szkolić i ort>anizować no 
we ludowe kadry. 

Przed spółdzielczością rol­
niczą i przed i:rminnymi spół 
<lzielni;imi stoią wielkie za­
dania do wykonania w roku 
1949. 

z!m zuzycm swwtł~ _elek- je się również otwarcie kur­
tr~czr.iego_ .oraz mmeJszym su dla analfabetów. Ambicją 
zuzyciu mci. bt.wiem młodzieży jest nie-

wśród roholników Fabryki Sklejek już znaczny ,d 1.iał literatury mark· W Jk ł ' ' • d k 
stale sję TOZ\~ijało Sz~zególniejsze. sislowskiej. a a o czys osc I porzą e 

W toku dalszych narad tylko samej być należycie 
ZMP-wcy stw:erdzili, że na- uświadomioną, ale równie2: 
leży podnieść poziom ideolo- uczyć starsze pokolenie, któ 
giczny. W zw:ązku z tym re nie miało tych możliwo· 
postar.owiono częściej niż śd, jakie posiada dzis:ejsza 
dotychczas odbywać zebra- młodzież. 

Ze §Oortu 

zainteresowania robotnicy wykazy· Oprócz czytelnictwa nale:lycie • • 
wali bibliote'<ą. Dlatego też kiera· rozwija się również sekcja drama· na terenie naszego miasta 
wnicy świetlicy i Wyd,ial Socjal· tyczna i chór Parą razy w miesią­
ny dokładali wszelkich starań, a· cu wystawia się tutaj jakąś sztucz· 
żeby hyla ona nale;,ycie zaopatrzo· kę teatralną, często odbywają się 

W ostatnich dniach ·mare:! I raz pomieszc.zeń przemyslo­
ukaz::i.ło się ogłoszenie prezy wych zobowiązani są d'> 
denta miasta Piotrkowa, na przeprowadzenia na swych n11. Obecnie b!blioteka ta j!!st Je· występy chóru. 

dnij z na.jlepiej wyposażonych Ohernie w zwią7ku ze zbliżającym kazujące 11nnr7adkowanie DOSesjach generalnych po 
~ie otwardem nowego lokalu świe- wszystkich oosesji w na. r:i: 0 ików wiosennych. 

Z ostatnich rozgrywek piłkarskich 

tlicv rohotnicy postanowili rozsze· szym mieście. Zmiana tern- I tak, należy oczyścić 
rzyć jes7.cze działalność paszcze- peratury w związku z okre· śmietniki i ubikacje, wydc­
gólnych sekcji. w związku z tym sem ·wios€n11vm powoduje zvnfekować je, usunąć śmie­
we:<wano do wspólzawodnic.twa bowiem rozkład wszelkie-:;o ci i gruz z podwórza oraz 
~wietlicę Zakładów Drzewnych na d · d Bugaju. ro zaJu o padków, które nr7ust..,,.,'6 <'h remontó\-; ili-Ostatni tydzie11 obfitował rzają się wypadki nieprzyby d.a klubu piotrkowskiego 

moga być źródłem powsta- stalacji wodociągowo-kanali w wiele rozgrywek sporto- wania na zawody sędz;ów, zdobył Szulc. Robotnicy Zah.ladów Drzewnych • 
ch~lnie to w-ezwanie przyjęli 1 obec ma chorób zakaźnych. W -..acyjnej. Slusznym jest na-wych W ubiegły czwartek) co dezorganizuje prace po­

TUR Piotrków oddał 3 b~am szczególnych klubów r.araża 
ki Concordii" I B wolkowe1 jąc zawodników i publicz­
re~, spóźniając się na bo- ność ~a str~tę czas~ i inne 
isk W t d . konseKwencJe. Taki godny 

o. Y~ samym., ~u ubolewan:a wypade1': miał 
rozegrany między Wmkrua miejsce na niedzielnym me­
rzem z Bełchatowa a Gwar czu Concordii w Tomaszo­
clią mecz zakończył się wy- wie. 
graną Włókniarza 3 :2. ZZK Tym razem swój sporto· 
wygrał z Tomaszowską Le- wy obowiązek zlekceważył 
chią w stosunku 5:1. ob. Olejnik z Łodzi. Wraz z 

W sobotę grając o mi- zawodnikami poszczególnych 
strzostwo klasy C Zryw po- k.ubów i publicznością spor­
konał ZZK w stosunku 3:1 tową apelujemy do Okręgo-

W ramach niedzielnych wego Związku Piłki Nożnej 
rozgrywek o mistrzostwo o wyc· ągnięc· e konsekwen· 
klasy A Concordia wygrała .::i w drodze służbowej w sto 
z Tomaszowianka w stosun- sur.k.u do nirn\1owiątkowych 
ku 5:2. Dla Conc~rdii bram· sędziów. 
ki zdobyli Jędrzejczyk II. Rozegrany o mistrzostwo 
Setorek II i Dawidowicz. - klasy B mecz między Con· 
Dla Toma"zowianki 2 bram- cordią I B a Tomaszowian­
ki zdobył Pietruszczak. ką zakończył się wynikiem 

Ostatnio bardzo często zda remisowym 2:2. Obie bramki 

Dzięki pokonaniu MKS-u 
w stosunku 2:1 przez Gwar­
dię ta ostatnia wysunęła się 
r: •. trzecie miejsce w tabeli 
klasy B. Zaznaczyć należy. 
że obie drużyny Gwardii 
zwyciężyły w tym samy.m 
siozunku. Obecnie Gwardia 
pozbawiona jest 5 swoich za 
wodników, co w znacznym 
stopniu osłabia jej siły. Za­
wocinicy ci: C:elas, Karoliń­
_:d, Zawiślak, Urban'ak i Ka 
'•:ża stoją pod zar.zutem je­
dnoczesnej przynależności do 
J,vóch klubów. 

nie załogi obydwu zakładów ze związku z tym rok rocznie 'l 'rnz 0<'7."SZ<'z<mia dołów klo­
szciególnym ninlere,owaniem śle rOZDOC7P.ciem wiosny. wszys- "C7nvc!1 jedvnie w g~dzi 
dzą przebieg tPgo wspólzawodnlc· CV wł„ściciele i administratil nach nocnych jak równirż 
twa. ~ K ) rzy domów mieszkalnych 'J. <ikrapiania wodą jezdni i 
------------------------ chodników w gorące dni i 

W piotrkowskiej Zbiornicy Złomu 
suche TJaczP" 11wagę naleiy 
zwrócić na balkony, które 
'Są poważnie zaniedbane. 

Koszty związa­
Zbiornica Złomu w Piotr-I padków jest ludność 

kowie powstała dopiero we i wsi. · 
miasta ne z przeprowadzaniem wio 

wrz.eśni1;1 1947 r. Z poc,zątk.u w akcji zbierania odpad­
akcJa zb.eran:a odpadkowme k0w osiągr.ąć by można zna 
d_awała n~lezytych, rezulta- cznie większe rezultaty, gdy 
tow, gdyz do ~onca roku by wciągnięto do niej mł~ 
odesłan? zaledw1e_4 "':'agon)'. dzież szkolną i organizacje 

Zarząd Gwardii już 3 mie odpadkow: Z~pełme maczeJ młodzieżowe. · 
~~ące po zawieszeniu tych za nrzedstawia się sprawa w r. . . . . . . 
vodników złoż~ł odpowied- 1948, w którym to zbiornica · Nalezy się spodz1ewac, ze 

nie wyjaśnienie jednak do- t"'rzeslała naszen:u przemy- Jbecnie w związku z ogólno 
tychczas nie otrzymał żad· s~Jwi 56 wagonów różnych krajowym oszczędzaniem 
r.ej odpowiedzi, na skutek odpadków. jak szmaty, pa· i.nłodzież piotrkowska zain­
czego 5 jej zawodników nie oier i kości. ·,eresuje się bliżej tak po· 
może brać udziału w ro7:..- . Najpoważniejszym dostaw żyteczną akcją zbiPr;inia od-

senn"c'1 porządków '7 na 
szvm mieście, powinni pono 
";;; w pe·.-1::::j czę~ci równ:e~ 
~okatorzy, co leży zresztf} w 
ich własnym interesie. Jako 
termin ostateczny wykona 
ni~ tych zarządzeń, przewi­
·haany jest dz:eń 15 k'Ni<:>t 
ni a. Przez skrupulatne wy 
"lełnienie powyższych zarzą 
izeń. OT)rócz korzyści c-·«sto 
'lraktycznych przy cz"'"' '11 v 
się w znacznym stopniu 1h 
podniesienia wyr.lądu est~· 

grywkach. ~.ca wysokowartościowych od vadków. (pl.). .:tvr:mel!o n·asze1!o miasta. 
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PANSIWOWY fEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 

W ŁODZI 
ul. Jaracza 27 

Dziś o godz. 19.15 komedia naj· 
wybitniejszego dramatopisarza 
his21pańskiego Lope de Vegi pt. 
„Pies ogrodnika". 

PAŃSTWOWY TEATR 
POWSZECHNY 

w Łodzi ul. 11-go L~topada 21 

Codziennie o gotlz, 19.15 a w nie 
dzielę i święta o godz. lo·ej i 19.15 
głośna sztuka J. Szaniawsk!ego 
„DWA TEATRY" z Karolem Ad­
wentowiczem w roli glównej . 

Dnia 6 i 7 b. lll · passe partout 
l!iewazne. 

TEATR „MELODRAM" 
ul. Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 

Dziś o godz. 19.15 doskonala 
komedia francuska E. Augier 
i J . Sandeau pt. „Zięć pana 
Poirier' '. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

Plolrkowska 243 
Dziś I codziennie o godz. 19.!5 

, BARON CYGAlll'SKI" 

TEATR KAMERALNY DOMU 
ŻOŁNIERZA 

ul. Daszyńskiego 34. 
OSTATXIE TRZY DNI korne 

dio - farsa E. Pietrowa „WY· 
SP A POKOJU''. Kasa czynna 
od 11 do 13 i od 15. Telefon 
]23=02. 

TEATR „OSA" 
Traugutta l tel. 272-70 

O godz. 19.30, w niedzielę I świę 
ta o 16 I 19.30 farsa M. Slomczyń· 
skiego I Z. Wiehlera p. t. „Rycerz 
Szalony" z A. Dymszą. 

C Y R K N R. 2 

codziennie o godz. 19.15 soboty 
2 pnedstawienia - niedzielę 3 
przedstawienia. 

Wielkie widowisko atrakcji. 

·~ I „;,' I 

"'~'> r ·· < ': ~ : > . I ','• . I ., • 

ADRIA- „Paganini''. 

BAŁTYK - „Rzym Miasto 
te". 

Otwar-

BAJKA - „Rudzielec" 
GDYNIA - Program Aktualności 

Kraj . I Zagr. Nr. 14 „Radziecka 
Ukraina", 

HEL - (dla młodzieży) „Znak 
Zorro''. 

MUZA - „Klęska Szpiega". 
POLO:N'IA - „Czwarty · pery­

skop''. 
PRZEDWlOSNIE - „Serenada w 

Dolinie Słońca''. 

ROBOTNIK - „Dziewczę z pół­

nocy". 
ROMA - „Casablanca" 
RECORD - dla mlodz. „Zwycięz· 

<'( Stepów", dla dorosłych „Noc 
v Casablance". 

STYLOWY - 1-szy seans dla mło­
tbie:i:y „Dzieci Kpt. Granta" dla 
d?ro~. „Curie - Skło<lowska". 

SWTT - „Aleksander Newski" 
'I'ĘCZA - „Jej Pierwszy Bal" 
TATRY - „Niecierpliwość Serca" 
WISLA -,,Czwarty peryskop" 
WŁÓKNIARZ - „Rzym Miasto 

Otwarte". 
WOLNOSC - „Jej pierwszy Bal" 
ZACHĘT A - „Nauczycielka bawi 

się" . 

Nr. t 

.. 

Jutro gościmy. w lodzi pływaków węgierskich f ;~s;;t;d;jz_ 
„::!: ~:.;~~~~~.;„~~;_:;,~;;:,;~!,~~;:;,~;,!~~;;~~f\~~~~,~dór:. ·Boruta (Zgierz) 
grow,_ ktorzy na zaproszenie ZS „Gwardia" przybyli do dzili nie tylko zwycięzcy 100 m styl. dowolnyn). czy Dzig tj. we środę dnia 6 kwiet 
PQlsk1 w celu rozegrania kilku spotkań z najsilnlejszvmi przedbiegów lecz i zawodni- 100 m st. klas. B (motylkiem) nia, 0 godzinie 16-t ej na boisku 
nasz~n:ii klubamj. Będzie to pierwsza wizyta w Łodzi ply- cy, którzy zajmowali drugie i czy sztafety lub piłka wodna mi<.'j~kim w Zgierzu odbędzie 
wak?w w~ierskich, którzy rozegrają zawody z K. S. trzecie miejsca. Pojedynek Ni powinny dostarczyć również oię 1Mez pomiędzy reprezenta.· 
„Zw:1ązkowiec-Zryw", zasilonym Nikodemskim z YMCA. kodemskiego z Szołtyskiem j wiele emocji i za.powiadają cją. okq'gu a teamem Boruta 

Zawody te wzbudziły w sze kord Polski, ale nigdy nie w przedbiegu wykorzystał się także atrakcyjnie. Ło- - Włcikniarz. Kapitan sporto-
~'.)J<"ich kołach .~.por'.owvc:h Lo- . ł Krauze, który w drugim przed I dzianie do tych zawodów wy- wv. ŁOZPN-u wv.·znaczył nas tę· 

- miał silne·j konkurencji, p Y- b' · ·1 · · · · ·1 · · 
dzi zrozumiałe Z'ł'rit :~~Howa- nąc zwykle sam od startu do 1egu rue wys1 aJąc się spe- stąp1ą w naJs1 meJSzym swym pujących zanodników do re-
nie, gdyż klasa WF>z.~ów ,·C'~t t 1 'ed . cjalnie, miał dużą przewagę fi składzie z Bonieckim. Niko- prezentacji okręgu: z LKS 
znana nie od dzi'ś. " me y, wa cząc J yme z cza- zyczną nad łodzianinem w fi- demskim, Jerą, Dobrowo!- Włókniarza: Włodarczvk. Luć I 

sem. Na mistrzostwach prze- . · 
za,':'odnicy łódzcy, którzy grał do Krauzego wskutek nie nale 1 pewnie wygrał. skiln, Jaworskim, Sobcza- Urban, Pi!'trzak, Patkolo, Ja· 

na mistrzostwach p,)J ~ ki hall potrzebnego włożonego wie!- Oczywiście zarówno 400 m kiem, Pławikiem na czele. neczek, Łącz, Baran, Hagen· 
krytej, odbytych w ostatnią kiego wysitku w przedbiegu. st. dowolnym jak i 200 m st. Początek zawodów 0 godz. dorf i z Widzewa: Mui<iał i Sła 
sobotę i niedzielę w War~za- Ambicja łodzianina była w klas. A (żabką) będą kulmina 18,30. by; Ż 'PTC: :Miller i Matlach; 
wie wykazali bardzo dobrą --·~--- z Concordii: J~drzejczak; z To-
formę i ustępują.w Pol:.ce tvl Przed wu§c:iaie ... Praąa - lt'ar.1zawa maszowianki: Komar; z ZZK 
ko nieznacznie Slązakom n~- ,;;;:. Łódź: Koczcwski oraz ze Spój-

brali _wiary w swoje 'siły, Kom1·1ety Terenowe \ ni: Kra~zewski. 
a Boruecki i Nikoóemski, któ- -------a 
rzy 2rzebywali na obozie tre- IJ&aqa~ 
ning~wyl? w . Budapeszcie, :;ą stają do wsnółzawodnictwa, aby wyścig organizacy1"nie 
~ama, ze niedawni nauczy- lt' d sekcJ·a motorowa Wło' kn1· a rz 
ciele spotkają się w Łodzi z wypadł w naszym wojewó ztwie jaknajlepiej · · 
porażkami. Nie chcemy prze- Jakżeśmy już pisali wczoraj, międzynarodoWY wyścig ko- mieszkańców. Obecnie żyje tu 
ceniać możliwości ani Boniec- larski Fraga - Warszawa organizowany przez redakcje: z rolnictwa około 2.800 obywa 
kiego ani Nikodemskiego, ale Centralnego Organu PZPR „Trybunę Ludu" i organu Ko- teli, ale wśród nich roajdzie 
sądząc po rozegranych mi- mUI1Jistycznej Partii Czechosłowacji: „Rude Pravo" - ze się niewielu starych miesz­
strzostwach Polski, to stać względu na liczną obsadę międzynarodową wzbudza w tym kańców, gdyż większość z 
tych zawodników jeszcze w roku kolosalne zainteresowanie w całym kraju, Przekona- Pich wystrzelali Niemcy w 
bieżąc:ym . ~e-:onie na lepsze liśmy się o tym nie dalej, jak wczoraj, podcms objazdu tra- 1939 roku. paląc przy tym 
W:Ymki amzel! uzyskali przed sy przebiegającej przez naszewojewództwo. miasto. Dzisiaj .Złocz.ew, po-
kilkoma dniami w Warsza- · t-"' · ··-"-'' b mimo braku kolei, odbudo-
wie. Obaj wprawdzie zado- W czesnym rankiem opusz- pięte na os cvum gUL.l!I\, - ę-
wolili się wicemistrzostwami czarny Łódź podążając w dzie ovkiestra, nagrody i po- wuje się, ale z niemałym tru-
Polski, ale wyniki jednego i str~mę W~ocławi!ł, skąd w rządek na trasie. dem i wysiłkiem. 
drugiego ocierają się 0 rekor- di:tm 8 maJa nadJadą kolarze. w ZABYTKOWYM - Wyścig „Praga - War-
dy Polski należące do Jędry- ~ęki:y, słoneczny poranek SIERADZU szawa" - mówi nam pierw-
ska i .Heidricha. J~St J~kby wymarzony do w_y w starym, zabytkowym Sie szy gospodarz tej mieściny :-

w środę dnia 6 k'l\'ietnia. br. 
o godzinie J!l.30 w lokalu przy 
1,Jicy Kilińskiego 145 odbędiie 
się zebrarue Sekc,ji Motorowej 
w zwią.zku z otwarciem sezonu 
sportowego w dniu 10 kwiet­
da. Obecnośe wszystkich człon 
ków obowięzkowa. 

Dla członk<Sw pracuj~cych na. 
drugą. zmianę podajemy, że 
zbiórka Sekcji w niedzielę drua 
10 bm. została ustalona. na go­
dzinę 7.30 -według czasu obaw. 
na i1artingu przy ulicy DaszyA· 
ski ego. 

Boniecki po finałowym bie- ?eczki za ~1asto. Szybko rru- radzu oczekuje nas „in cor- będzie dla nas, odciętych od 
gu na 400 m st. dowolnym 1amy ,U~· .Piotrkows~ą, Pl~c I pore" tuteijszy komitet. Są świata, największą atrakcją 
gdzie minimalnie przegrał ~ Wolnosci 1 wydost~Je~y się 

1 
przedstawicieole PZPR, Zarządu w naszym życiu. Od Redakcji 

G.remlowskim twierdził, że na autostradę pabiarucką. Miejskiego, Milicja, Straż Og- LUTUTOW I WIERUSZÓW 
bieg rozegrał źle taktycznie, J~s~o-szara wstkęgha t asfadltul ndowa, „Srużba Polsce" i na- NIE POZOSTANĄ w_ TYLE 
gdyż za bardzo oszczędzał się poci~„a n~sz wzro· e .w a· wet Wojsko, co najlepiej 
n~ finisz i po biegu zupełnie Otwi~ra .się przed nam1 prze- świadczy 0 tym, jak Sieradz W Lututowie - „mieście 
nie był zmęczony. Sam nie strzei:, mkną za_budo"".ama, po już dzisiaj interesuje się wy- Cyganów", jak nazywają je 
przypuszczał z·e mo· . . . wstaJą za nam1 dyrmące ko- ści'criem sami jego mieszkańcy, stwier 

, ze JUZ osią . J t , · · Łod · „. · il" · · · · t 
gać takie wyniki. Nic więc rnmy. e~ esmy JUZ za z1ą, W ZŁOCZEWIE, MIESCINIE dz ismy rue mmeJsze zam e-
dziwnego, że l6-letni ten chło a .za .ci:w~lę ~adamy w os~ry ZAPOMNIANEJ PRZEZ resowanie wyścigiem. W Wie 
pak podejmuje się zaatako- w:iraz i Jest~smy w ;i'ab1a- LUDZI ruszowie przyrzeczono nam, 
wać w silnej konkurencji re- nicach, .gdzie ~czekuJą nas Za Sieradzem miejscami że możemy być o niego spo-
kord Polski, _ ktor' y wynosi' członkowie tuteJszego etaipu kojni. Wieruszów zda też eg-

t psuje się nieco nawierzchnia ś 
5:13,6 min. Czas Bonieckiego erenowego. szosy. Często urywa się asfalt zamin, aby Łódź. a wła ciw1e 
5:15,6 min. Nikodemski kilka- W PABIANICACH i maszyna skacze na wybo- województwo łódzkie nie po-
krotnle próbował pobić re- Odprawa . nie trwa długo. jach, ale na ogół stan tego od trzebowalo się zań wstydzić . 

Wszyscy zdaJą sobie .doskona- cinka jest o całe niebo le.p- Zadowoleni z objazdu, wra 
Zwiqzkowiec - -Zryw zwoluie le sprawę ze ~n~czema P.ropa- szy od zeszłorocznego. Po dro camy do Łodzi. Jesteśmy 

W I b . . gan~o;-vego teJ impre~y 1 m~- dze do Lututowa zatrzymuje- przekonam, że nasze Ko­a ne ze ranie członkow Ją JU.z pe:wne doświad~zeme my się w zapadłej zapomnianej mitety Terenowe dołożą 
W dniu 9 kwietnia i·b. o go­

dzinie 17-ej w pierw~zvm ter· 
minie, a o godzinie 18-ej w ilru­
gim, odbędzie się Walne Zehra· 
nie członków klubów 'l\"C!lodzą· 
c~·ch w ~kład KR. „Związko· 
wiec - Zryw" Łódź. 
Obecność członków obowiąz· 

kown. 
Dla orientacji podajemy Kin· 

h;v, których członkowie wcho­
dzą w skład nowego Klnhn 
KSZMP. „Zr:vw' ', 'l'UR„ Cboj­
n:v, 7,KS. „Filmowiec' ', ZKH 
„Pocztowiec, „Skra'', Ralnty, 
ZKS „Drukarz' ' „Skóra' ' i 
,,Płomień''. 

organ~zacyJne z roku ub~eg~e- przez Boga i ludzi mieścinie wszystkich starań, aby z zo­
g~, kiedy. to p;z~z Pabianice Złoczewie. Niegdyś, przed woj bowiązań swych wywiązać się 
p1zechodził w;yscig. ".V~szawa ną Złoczew liczył 6 tysięcy jak najlepiej. 
- Praga. Poruewaz JUZ wów­
czas Pabianice w zupelności u-1111,_111...-11u-1111-1111-1111-1111-m1-1111--n 

zdały egzamin, jesteśmy o nie Co usłyszymy przez radio' 
spokojni i w tym roku. Otrzy ' " 
mawszy przyrzeczenie, że w 
tym roku będzie jeszcze 1e­
piej, jedziemy dalej. 

W ZDUŃSKIEJ WOLI 

14.30 (Ł) Muzyka obiadowa (płyty). 

14.50 (Ł} Z łódzkiej P1'1Sy, 15.00 (L} 

Komun!ikaty. 15.05 {Łl Francuska 
muzyka symfoniczna (płyty). 15.20 
(Ł) „Walka ze szkodnikiem leśnym 
Osnują Gwiaździstą'. 1530 Kry-

Maska naszego „Forda" ze 
świstem tnie powietrze. O tej 
porze nie ma jeszcze wielkie­
go ruchu na szosie, toteż wska sztalowa Kula Krzsztofa Kolumba" . 
zówka zegara pokazuje 70 km 1550 Muzyka popul. 16.00 DZIEN· 
na godzinę. W Łasku nie tra- NIK POPOŁUDN. 16.15 Skrzynka 
cimy też dużo czasu. Zostawia techniczna. 16.30 „Gramy w sza· 
my instrukcje ·i pędzimy ile chy". 16.45 .. Melodie filmowe ! ope 
sił starczy naszej maszynie w relkowe". 17.35 „Prątek gruźlicy 

kierunku Zduńskiej Woli. w walce z gruźlicą " . 17.45 Drugi 
Zduńska Wola przyrzeka dziennik popoludn. 18.00 „Wsze. 

skie i. radzie<:kie. 18.35 „Daleko od 
Moskwy". 18.55 Koncert organo­
wy. 19.10 Koncert Chopinowski. 
Transmisja do PARYŻA. 20.00 
DZIENNIK. 21.00 7-my odcinek „O· 
powieści o Chopinie" 21.15 Muzy­
ka klasyczna. 21.30 „Godzina my· 
śli" - fragment poematu J. Slowac 
kiego. 21.50 Muzyka popularna poi 
ska. 22.00 Muzyka taneczna. 22.45 1 
(ŁJ Koncert życzeń . 22 58 (Ł) Omów 
progr. lok. na jutro. 23 OO Ostatnie I 
wiadomości. 21.10 l!l-ty Koncert r 
Państw. Wydawn. Muzycznego. 
23.50 Program na dzień nast., 24 OO 1 

Wskutek niedopatrzenia., w 
składzie Komitetu Honorowego 
Etapu Łódzkiego wyścigu Praga. 
-Warszawa podanego przez 
nas w dniu wczorajszym, opu­
szczone zosta.ło nazwisko Prze­
wodniczą.cego Wojewódzld.ej Ra. 
dy Narodowej ob. Henryka Do­
magalskiego za. co przeprasza­
my. 

GŁOS 
orran E.6dzktero Komitetu 
l WoJew6dzklero Komitetu 
PolskleJ ZJednoczoneJ Partu 
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Jednocześnie 'Pl'Z;<"pominamy, 
że nowa rejestracja członków 
odbywa się codziennie od l:\'O· 
dziny 16 do 18 w sekretariacie 
Klubu ul. Pogonowskiego 83. nam, że wszystko będzie „za-chnica Radiowa". 18.20 Pieśni poi· Zakończ. audycji i Hymn. i „. -------------1 
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Tragedia Amerykańska 
Panowie, mam wszelkie dowody na to, że w cztery mie 

siące po jego przybyciu do Lycurgus Roberta Ąlde1.1 zaczę­
ła pracować w oddziale, którego szefem był oskar~ony: W 
dwa miesiące później nakłonił ją do wyprowadzema się z 
porządnego, religijnego domu i zajęcia mies~ania u lu~zi, 
o których nic nie wiedziała, uczynił to jedyme dlaitego, ze­
by mogła tam mieć zupełną swobodę i utrzymać w tajemni 
cy niedozwolony stosunek, który zamierzał z nią nawiązać. 

W warsztatach Griffithsa istniał przepis - o którym 
dowiemy się bliże.i podczas sprawy, a który wiele tłu~a­
czy - iż żaden urzędnik ani szef oddziału nie może zawie­
rać bliższej znajomości z robotnicami tak w samej fabryce, 
jak i poza nią. Autorom tego przepisu zupełnie słusznie cho 
dziło o przyzwoitość i honor instytucji i pracowników. Za­
raz po objęciu swych obowiązków młodzieniec ten został 
poinformowany o tym warunku. Lecz czy go to odstręczyło? 
Ani na chwilę! Tajemnica! tajemn'ca! od samego począt­
ku! U wiedzeni e„. Tajemnica niemoralnego, nielegalne­
go, nieuznanego społecznie korzystania z ciała młodego, nie 
winnego dziewczęcia poza rehabilitującym, uszlachetniają­
cym wszystko sakramentem małżeństwa! 

- Taki oo był cel, panowie! Czy była w Lycurgus choć 
jedna osoba, która by wiedziała, że istnieje .taki.. sto:>unek 
między nim a Robertą Alden? Żywa dusza 111e w1P..dz1ala ó 
tym„. żyw.a dusza! Tak, tak! 

- Panowie sędziowie! - głos prokuratora brzmiał wiel 
ką powagą. - Roberta Alden kochała oskarżonego całą si­
łą swej duszy. Kochała go miłością, jaka jest koroną taje­
mnic ludzkiego rozumu i ludzkiego serca, jaka przewyższa 
siłą swą i słabością obawy hańby, wstydu. wszelkich na­
stępstw na tym i na tamtym świecie. Było to dziewczę pro­
ste, skromne, lecz zarazem namiętne i kochające„. Tak ko­
chając, dała mu to, co kobieta może dać mężczyźnie. które­
go kocha.. . Panowie, sprawy takie zdarzały się po milion 
razy na naszym świecie i zdarzać się będą jeszcze również 
milion razy, pokąd świat istnieć będzie. Nie jest to nowe 
i nigdy starym nie będzie. 

- W styczniu, czy w lutym dziewczę to zmuszone by­
ło zwierzyć się temu oto oskarżonemu, że stanie się matką. 
Mamy na to dowody, że wtedy i później błagała go, żeby za 
brał ją z miasta i uczynił swą żoną. Czy to uczynił? Czy 
chciałby nawet uczynić? O, nie! Nie, bo w tym właśnie cza­
sie inne rbiły się marzenia i inne były uczucia w sercu Cly 
da Griffithsa. Miał już czas zrozumieć. że nazwisko Gryf­
fiths otwiera wszystkie podwoje wybranego towarzystwa, 
że człowiek. który był niczym w Kansas City lub w Chica­
go, tu jest ważną osobą, tu może nawiązać stosunki z pan­
nami wykształconymi, majętnymi, z pannami, które nigdy 
nie stykały się ze sferą, z jakie.i wyszła Roberta. Tak, zna­
lazł taką. Piękną, bogatą, zajmującą odpowiednie miejsce 
w swej sferze. Tej właśnie panny Clyde Griffiths zapragnął 
Cóż przy niej mogła znaczyć skromna, wiejska dzieweczka 
w romantycznie ubogim pokoiku, gdzie potajemnie się spo 
tykali? Oczywiście, nie mogła wytrzymać porównania, stra­
ciła na uroku. Można ją było zdradzić, lecz po cóż żenić się 
z nia? żen't się nie chciał stanowczo. 

I 
- Nie mogłem znaleźć dowodu, żeby od tego czasu uni­

kał rozrywek światowych. Przeciwnie, bawił się wiele od 
stycznia do lipca, a nawet po rozmowie z Robertą, kiedy 
mu zagroziła. że jeżeli nie ożeni się z nią, poszuka dla sie-
bie sprawiedliwości w tych kołach, w których się on obra­
ca Tak.„ dlatego pozostała zimna, m~rtwa na dnie Big Bit­
tern, a on w dalszym ciągu uprawiał wszelkiego rodzaju 
zabawy, majówki, wycieczki samochodowe, fety, wyjazdy 
łodziami do Twelfth Lake i Bear Lake, jakkolwiek powinien 
był chociaż potem zmienić tryb życia. 

Przerwał i spojrzał na Belknapa i Jephsona, którzy ze 
swej strony odpowiedzieli mu uśmiechem, potem uśm;ech­
nęli się do siebie, nie będąc wcale zaskoczeni dowodzeniami 
Masona. 

Clyde zaś, przerażony silą i gwałtownością słów proku­
ratora, z rozpaczą myślał, ile jest w nich przesady i nie­
prawdy. 

- Jednak, panowie - mówił dalej Mason - Roberta 
stale nalegała, żeby Clyde Griffiths uczynił ją swą żoną. 
Obiecał. Ale o ile sądzić można z dowodów, nigdy nie miał 
zamiaru dotrzymać słowa. Przeciwnie, gdy nie mógł dłu­
żej słuchać jej żalów i bał się, że może .Jej przyjść ochota 
wyjawienia przed kimś swego położenia , namówił ją na wy­
jazd do domu, do rodziców, pod pozorem przygotowania so,.. 
bie wyprawy ślubnej. Zabierze ją przecież ze sobą do jakie­
goś wielkiego miasta, gdzie nikt ich nie bf;dzie znać i gdzie 
jako jego żona będzie żyć z wielką godnością i wyda swe 
dziecko na świat. A o ile można sądzić z listów, które :r.a­
raz panom pokażę, ten wspólny wyjazd miał nastąp'ć w 
trzy tygodnie po jej przyjeździe d'> rodziców. I cóż? czy 
przyjechał, jak to jej ol3ie~wał? Nie. Nie miał nawet za­

Zamilkł Mason, l4i~ t.Jl'lko na chwilę, po czym 
dale,j: 

ciągnął miaru. 
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